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Ofensywa wojsk powstańczych w Asturii
Po zdobyciu Gijon walki toczą się dalci

PARYŻ, 23. 10. Ze źródeł pow stań­
czych donoszą, że po zajęciu Gijon, 
wojska powstańcze prowadzą w As tu 
rii dalszą akcję oczyszczającą. nie 
na tra f ią  jąć nigdzie na większy oPór 
przeciwnika.

Od czasu zajęcia Gijon, w ręce 
wójsk powstańczych dostało się 12 ty ­
ldę jeńców.

Obsz«iv. obfitujące w kopni me, po 
łożone w okolicach Felguera- S;im a dc 
Langrcro  i Pola do Lubiana, zostały 
obsadzone ppzcz wojska powstańcze.

K om unikacja kolejowa, morska i 
lądowa, łącząca Gijon z innymi m ias ta  
jo i, ohead/onymi p 17.cz wojska narodo 
*« ,  żdstała w7 całości przywrócona, Jo 
dynie kilka dróg7 jes t  niezdatnych do ? 
ugvtku z e  względu na zniszczone m e 1 

y  i  p r z e j a z d y .
Operujące na odcinku Leon — O 

yiędo wojska powstańcze, posuwa­
jące się z Oviedo w kierunku połud- 
niówyńi. dotarly pod Pola do Lena. —

Ilu ochotników 
walczy w Hiszpanii?

RZYM, 23- 10. Agencja Ktofani do 
ąośi, że dziennik ..Messagero ‘ w wiel 
kiej, obejmującej kilka kolumn dru­
ku korespondencji z Salamanki, oma- 
Vua szczegóły, dotyczące brygad imę 
dzynarodowych w służbie rządu Vi a- 
le.nc.ji. Dziennik zapewnia- ze ustale­
nie’ dokładnej liczby ochotników ob­
cych. walczących w rządowej armii 
hiszpańskiej, będzie bardzo .trudne..

Salamanka posiada jednak wiado 
mości bardzo ścisłe i szczegółowo za­
r e j e s t r o w a n e  od  września r. laod. O d  
l i g o  czasu do maja bicz. roku j r /y b y  
to -d o  Czerwonej Hiszpanii z t  uincji 
poprzez przejścia górskie PeL ous  1 
t e r b e m  .60 0 0 0  ochotników.

W początkach stycznia br. prze­
szkolono 45 tysięcy ochotników 1 w-ie 
tono ich do szeregów, pozosta.a zas 
liczba weszła jv szeregi milicji msz 
pańskiej. Ogółem siły rządowcow w 
początku stycznia bież. roku oolicza- 
no na 0 1  tysięcy ludzi na froncie 1 ab
tysięcy rezerwy. .

Najwyższe s t a n o w i s k a  uowoocy

brygady międzynarodowej i ar. 111 i»ą 
dowej hiszpańskiej obsadzone przez 
oficerów7 Rosjan i Francuzów

A m b a sa d o ro w ie  w łoscy w Paryżu 
1 L o n d y n ie  o t rz y m a l i  po lecenie , a b y  
o f ic ja ln ie  z aw iad o m il i  o d n o śn e  rządy  
iz w  chw ili  obecnej w alczy  w ł l i s / p a -  
1111 około 40 ty s ięcy  ocho tn ików  wło­
skich.

Wyjazd Marszalka Śmigłego-Rydza
z wizytą do Rumunii

Redukcja M  robstn kćw
W HUCIE „M ILOW ICE”

W  hucie ..Milowjce1’ zredukowano 
osta tn io  120 robotników. Przyczyną r<- 
dukcji jest brak zamówień.

W ARSZAW A. 23. 10. Pan Marsza 
fek Edward Śm igly-Uy«lz wyjechał 
do Bukaresztu. — Przed przybyciem  
l ana Marszałka na dw oi/ec główny  
na peronie dworca zgromadzili się 
członkow ie rządu /  P- Premierem gen. 
Sławoj - Składkowskim„ marszałek 
SejmuCar. wicemarszałek Maków sk} 
— w imieniu njarszałka Senatu Pry- 
s(.-fc prezes najwyższej i/.by kontro 
li gen. dr. Jakub Krzem ieński. pierw 
szy prezes Sądu Najwyższego Supiń 
ski. prezes najw yżs/egi trybunału ad 
łninistracyjnego dp. Hełc/.yński,' szef 
sztabu głównego gen. Stachiewi«z. 
pierwszy7 wiceminister spraw wo.sko 
wycfi gen. Głuchowski, podseki etarze 
stanu, szef kancelarii cywilnej P. Pre 
zydeńta Rzplitej Lepkowcki- szef ga

b; net u wojskowego P. Prezydenta R 
P. gen. Sćłially. członkowje poselstwa 
rumuńskiego, generał ic ja i przedsta- 
wi(*ełe władz państwowych.

Na peronie dworca ustawiła się 
kompania cłiorągwiana jednego z 
warszawskich pułków piechoty. W 
chwili przybycia Pana Marszałka Or­
kiestra odegrała hymn narodowy- Po 
odebraniu raportu od dowódcy kom­
panii ihorągwianej i przejściu p r /e j  
jej frontem, Pan Marszałek Śm igły - 
Ry dz  |»i-zyw;fal się z żegna'ącym i go 

dostojnikami państwowymi.
O godz. lii min. 50 pociąg, wiozący 

Pana Marszałka i towarzyszącą inu 
świtę, wyruszył do Bukaresztu Pi*zy 
dźwiękach hymnu narodowego.

Hemoroidy
s ą  p r z y c z y n ą  z ł e g o  s a m o -  

jP o c z u c i a  i {.p.  N al eży  bez- 
w z g l ę d n i e  u s u n ą ć  t e  d o -  
f iufczl iwe c i e r p i en i a .  P rz y  
hem oroidach  s t o s u j e  sit;

C h u tsc l
■“•60EDECKE-

Do nabycia w ap tekach  .
*2 czopków 5..
j  czopków 2ł. 3.-

1 PO DZIĘK O W ANIE.
J  W P an  u l )r. Kosibow iezowi, 

dyrektorow i szpitala t ■■ 
go w Będzinie. JW P an o m  Dr. 
Jurkow ow i i Dr. Pasżycowi za 
wyleczenie żony mojej Rozalii z 
bardzo ciężkiej choroby, jak  rów 
nież J W P a n u  Dp. FjeeneSowi t  
Sosnowca za szczęśliwe przepi-o 
wadzenie operacji oraz Siostrom 
szpitala w Będzinie za troskliwą 
opiekę składam tą drogą n a jse r ­
deczniejsze podziękowanie

CZESŁAW  KRAUZE,

0 30 proc. obniżone zostaną stawki
doda tku  m ieszkaniow ego dla nauczycieli

W ARSZAW A- 23. 10. O 50 proc. 
/ostaną obniżone stawki dodatku mm 
szkaniowego dla nauczycieli.

Równocześnie skasowane będa do­
datki na mieszkania dla n a u c z y c ie le k  
których mężowie również są nauczy­
cielami lub pracownikami samorządo 
wymi i pracują wT tej samej miejsco­
wości luli wspólnie mieszkają.

Wreszcie gminy będą mogy nos tar

Z a r ż n ę ła  b r z y t w a  m a c o c h ę
Ponury mord w Tarnowskich Górach

T A R N O W S K IE  GORY, 23.10 Wczo­
raj  dokonano tu m orderstw a na oso ­
bie bl-letniej Marii Wolnej.

J a k  wykazali wstępne śledztwo,«ta 
juszkę zaniorde'wida jej pasierbica. 3S 
letnia Anna Wolna- k tóra  mieszkała 
wsjióbiie z macochą.

Między obu kobietami dochodziło 
do częstych kłótni, tak. że w końcu pa 
sierbtca u k n u ła  plan morderstwa.

Kiedy7 brat jej wyszedł do pracy  i 
została sajna z macochą, w chwili; g'dv 
staruszka m yła  się. morderczyni P° 
doszła do niej z tyłu i jednym  pociąg

P R Z Y C H O D N I A

LECZNICZA
ohorći) wenerycznych i skór. „Poniec" 
^  została przeniesiona 

Sosnowiec, ul. 8-go Maja 81.
Czynna: 11-1 i 5 8 pp., w św ięta  11 1 

— W izyta 5 złotych. —

nięciem brzytwy przecięła jej szyje 
Ofiara, zbrodni pad ła  natychm iast na 
zjemię. bj-ocząc krwią.

Wkrótce potem staruszka /m arła  
wskutek upływu krwi.

Morderczyni, przy-ełaehiwana przez 
sędziego śledczego, przyzna ła  się do 
popełnienia zabójstwa- Osadzono y. 
więzieniu w Tarn. Giiiacb.

czać mieszkania nie tylko w budy ti­
kach przez siebie administrowanych 
lui) całkowicie wynajętych, ale uik/e 
tam gdzie będzie wygodnie ze wzglę­
du na cenę.

Takie przepisy zawiera piojeKf li­
stowy, opracowany przez Minister­
stwo Oświaty. Projekt ma być w nie­
siony do Sejmu już. na najbliższej 
sesji.

Pijany s z o fe r
SPOW ODOW AŁ K ATA STR O FĘ

Na ulicy Narutowicza w  Sosno w 
cu szofer J a n  Sindera . zamieszkały av 
Sosnowcu przy ul. Chmielnej 1- będąc 

! w  stanie p ijanym  najechał taksów ką 
na p la tfo rm ę  parokonną. pow ożoną 
przez furm ana Józefa  Kofpodera (So 

snowiec. ul. P e r ła  3). I I3 R I :
F u rm a n  oraz znajdujący się na 

platformie 14-letni Józef  W iklik do 
znali lekkich obrażeń ciała Szofera za 
trzym ała  policja.

P o ż a r  w Z agórzu
W zabudowaniach J a n a  Ję d ru s i ­

ka w  Zagórzu p rzy  ul. Krakowskiej 
17!) wybuchł pożar. Ogień strawił sto 
dolę ze zbożem i narzędziami rolnicz> 
mi. Przyczyna pożąru na ra / ie  nje zo 
rta ła  ustalona.

Z a m a c h  r e w o l w e r o w y  n a  Ż d a n o w a
męża zaufania Stalina

L E N IN G R A D . 23J0. — Młody stu 
dent — kom unista  dokonał zamachu 
rewolwerowego na sekretarza komite 
tu okręgowego i miejskiego part i i  Żrla 
nowa. Ż dano w został rannv i znajduje  
się w  szpitalu  Szczegóły zamachu 
t rz y m an e  są w tajemnicy.

źtdanow jest mężem zaufania S tab 
na i należy do najwybitniejszych dzia

H U R T O W N IA  PIW A
SOSNOW IEC, SIE L E C K A  27 

tel. 62.493
P o le c a  x n a n e  z  p ie rw s z o rz ę d n e j  ja '40 .i: PIWA:

,,.isne Tychy
ciemne książęce .dubeltowe
słodowe kuracyjne , ■ , ,
z dostawą w beczkach, flaszkach i s y f o n a c h

jSB&aiBSsmsssąasiBp

łączy partii  komunistycznej. J a k o  se 
kretarz  leningradzkiego komitetu 
kręgowego jest następcą K irow a, któ 
ry został zabity podczas zamachu, do 
konanego nań przed paru laty w Le 
tiingradzie.

Ujście nd sili zaarne
n a ’tle strajkowym

Wczoraj o godz. 6  rano przed luz 
poczęciem pracy w sali zbornej na 

j Kopalni Sa tu rn  doszło do a watt’u y. 
w czasie której zostali pobici uwaj ro 

‘bolniey F r .  Trzciońka i W iadjsia  v 
ivubasik z Czeladzi,

■ A w antura  niewątpliwie przybra- 
faby na rozmiarach, gdyby z: sali zb ,r 

i n ej nie uci ek tó okol o 2 0  r< rb-.mi k w, 
których zamierzano również [lyhic. — 
Zajście na kopalni Śąt-urn wy woini.-} 
zostało na tle ostatniegT) strajku.

Kubasik i Trzciońka [ii/cbyv,, „ i  
na kuracji w domu.
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KTO WYGRAŁ NA LOTERII?
W daiszym  ciągu  w dru im  dniu c ąg ;> 

iiien i*  padły  następu jące w ygrane. N y P  
C IĄ G N 1EN IE  DRCG IE  
Po 1 liii zł. na N -ry v ty y ./v ,;.:  v .

662 1046 834 20.78 503 
304 468 623 11999 I8£*§ l l U L l M a ^ J ^ L  $ < /  
49 912 17223 366.20197:316:24460'j i r Ó S  M ity  
935 26944 27028 226 28145'325#0 33298827
•;:i430 a545ą 38474.

40272. 4li9v 316 4S3 43528 80.44370 588 940 
45771 46349 18453 848 49807 50924 51306 767
52321 53233 806 952 59 54784 820 55118 . 5)5 
56103 57173 58622 59217 659 748 821 6O05S
64108. 62163 418 63187 442 595 65320 66608
67517 68503 69336 992 70506 34 790 71007 778 
72480 961-73124 76078 77659 '78018 738 97 79108 
81517 82045 493 640 33109 582 86001 839 88765 
89048 455 90139 377 91159 555 694 94094 486
592 85836 86491 97874 924 98994 99891 100214 
103319 104084 275 105149 106700 108862 103252 
111445 112302 113210 752 900.

114 458 117041 118093 797 836 119465 87
120360 121276 122775 123259 995 124465 633
126064 346 126936 129507 40 130141 131618 745 
133020 517 940 135714 879 137338 505 138500
139145 140169 399 498 141076 304 142118 143517 
662 145895 148135 147324 142693 149777 918
150069 715.

152201 535 153295 938 154832 155346 156089 
824 159838 160270 912 161000 162129; 499 173264 
176609 178724 .178 812179676 180249 181528
714 855 1837957 184365 186208 2SS0O8 771 816
189591 692 160560 90319 1415 639 876 192539
54 193150 206.

C IĄ G N IE N IE  TRZECIE.
S ta ła  d z ien n a  w y g ra n a  20.000 zł. na 

n r . 150815.
10.000 bł. na nr. 167592.
5000 zł. n a  n r. 108290.

Ko. 2009-zł- u»-wv .25.698 ¥$205.. .. .
Po iłinÓ żl. 'lid nr. 10071 ! W * ........r"""
P o  m  y-bj'% M -
P o  406 zł. na nr. 36i8 33059 .140(1 ?741o

50184 56929 62369 '79040 108225 1805)64.
Po 200 zl. na nr. JsPl' 2*696 354. 3b6»5 

G1601 7-62728 82327 159786 tiiil36 19249<i.
P o  150 zł. n a  nr.' 3919 ltj'25 26679 25574

25559 39498 47091 48095 5a413 55617 '66157
S0384 81668 87063 92331 92778 9S3222 104764 
107872 108421 114956 116348 120098 126269
128000 137860 138867 139386' 139709 141965
151429 175078 175422 186059.

P o 100 zł n a  n r. 664 2613 30*7 3S9 ->z27
333 448 523 876 912 6580 8423 9107 514 47 10166 
11338 415 871 .12871 13239 940 14910 87 15430 
16406 17571 923 18495 20010 526 39 21761
22479 819 24461 25294 27691 734 28552 29540 
30346 31073 400 82469 924 33701 345183 52833
658 36094 C51 37159.

2C314 39026 111 40826 918 41052 63 762

4^278 365 524 52990 55429 56551 57010 194 800 
5'8fe>5 166 818 59306 62424 652 932 65912 66595 

6947(1 71431 613 72831 73388 592 75214

■:• j76327• ;653r;78497;i>79636̂ ..801 80039 808 17 477 
, S14J58 : S 2 0 9 2 ; ; k 4 9 2 i 6 ' -87439 546 727 S'8
:'tó fc ts t869' 797::894i7: ‘joiisT .kn ty  91431 92253
93984 95354 775 940 97566 69 627;-9łS?56 431
754 99588 100354 507 703 101288 j t y t y  105395 
445 106222 390 107933 108.188 1X1071: Pi- , 

116474 117025 115 118835 919 120561 1*21641 
122907 123846 124402 805 125342 126200; :517 
129021 130222 131048 933 132888 1333844.134024 
126-865 135013 657 ,136006 335 89 141797 842
142455 144107 70. 145069 244 146561 147440
143119 1492.35 150095' 415. ■ '

152339 153278 872 154049 109 156Q7.1. 792 
J59091 209 406 161850 942 164996 163262 95
166976 187145 807 168785 837 171606 7 850
902 173783 174206 176302 178198 179409 513
180337 181788 182364 197 183363 632 185333
186217 68 477 188197 298 693 189108 791 190098 
191035 192680 194085. 557.

134354 137249 156699 158160 158726
159637 161433 163972 166746 188364
194886. . , . .

W YGRANE PO 100 Żł-OTYCH
830 1091 132 925 2024 3078'226 703 

803 4044 94 442 775 5294/722 7040 32 
335 77 985 8153 82 57B 634 .9673.'

. 10000 248 336 420 500'633 11670 742’ 
12244 13042 791 915 14455 15190 790 1 
J65S8 822 17901 97 18966 840 19561.
654 62 728.

20254' 96 422 2.1886 22950 .23308 917 
24329 739 833 25523 641 75 26370 561 
27203 341 632 28598 943 29717.

30999 31336 815.32444 853 33560 687 
988 34176456 753 35053 852 36512 37099 
102 259 734.

38022 522 905 39567.
40063 468 531 41349 516 62 42265

43010 488 44484 756 45357 655 46157 
652 753 62 47020 218 575 760 48719
49014 161.

50095 188 815 960 51077 227 52076

W pierwszym dniu .ciągnienia T-e j kl. 40 loterii w kolekturze

E . ;  ~ ' - '
SOSNOW IEC, 3-GO M AJA 8

(księgarnia ,.Wiedz,a“)

50.000padła wielka wygrana
na Ur. 83233

Losy do I kl. w  dalszym ciągu, są do nabycia.

.zł.

; i s < s s o g s s ) g g g a i g § B g

W  Izo ra j,  w  t rz e c im  dniu  c i ągn ie­
n i a  loteri i  p a ń s tw o w e j  p ad ły  nas tępu  
juce 'W grane: ,  i i Lj-fi Li t y p T  ' i 

GŁÓWNE W YGRANE.
■Stała dziw na wygrana, zł. 5.000.nr., 

37756. i :
Zł.-2000 — .25264 25787, , , u
Z l  1000 — 6923 49046 525.78, 113124 

131156 .137129 189069,. ., -a «., . ...
, Zł 500 : - .  14189:82867 83260 ,141443

159983. .........................
Z l  400 — 32987. 49997.73280 9525S 

105082 161z96 178570.
Zł. 200 — 39528 68306 79118 80772 

88616 106068 109057 112530 173360
177604 179380 , ,

Zł. 150 — 7974 8067 24713 24995
44154 44326 46463 38639 51933 5S-U3
73137 78127 81147 86438 82566 93874
96564 96950 99714 109257 110349 117939

285 390 427 737 ,86,9' 53071 p j  M M '  
■34 44.54149 571.832 35012 940 oGCOo
712 28 75 826 980 58271 613'8.95'590107 

'319. - ” " ■ . a-
60586 6125-1 323^89 62148 63018 232 

49 48 88 547- 894 64006 65 735 947 -65691 
822 49 81 67069 938 39 6885(4 69574 789 

70277 603-17 80 71265 66 -R)3 742
72936 73438'. 84' 804 -934574003 520
75200 (fe-

76576 ,77166 477 839 88 78.149 7<
665 716 79022 66 201.

80216 431 689.928 81.229 5S6 621
82385 519 40 661 83320 923 84276 318 
8562i 867 86338 70 87769 8S08S 145 687 
729 89216 584,

90498 620 822 91041 .192 272 31.6 80.0 
932 92692 891 982 93067 3.1,5 453 967
94162 510 57 780 852 95054 233 54 947 
96297 395 744 97647 910 98361 646

101276 102219 4.47 502 7.19 103330 .
416 577 769 104394 105434 48 107695 
108388 4.13 556 109851.

110835 976 111258 553 112091 95
236 540 1.13514 874.

114016 572 817 115085 116470 823
117049 98 118962 110017 78 194 301
41 669.

120297 748 67 121973 122079 162 465 
123276 124405 694 511 125031 531 126367 
441 127284 685 952 128960 129105 453 
665 782. 1

18(4029 759 1311114 715 77 132665 .
133188 154431 867 76 135147 510 73 91 
631 906 136524 811 137309 544 9.15
138327 84 139486.

150184 141692 142002 143496 144245 
969 145070 219 509 147737 878 148020
893 948 149199 292 3'15 772 816.

150367 151587.
152108 482 595 741 889 1531380.413 

154500 6.87 92 9.72 155477 156578 801
157204 376 ł'ó9264 ,503 ,18 ,680 .822.,,.

161082 162909. . 163083 670 16530?-.; 
: 820 80 900 166345 886 167589 833',;i$30(&, 
169564 645 S9&

170544 171794 172384 418 674 173139 
334 910 17410.1 265 493 175261 473
176635 957 177554 82 178236 98 336,
■97. MO 179147.

Ifiaczność!
te  starego kapelusza nowy
Czyszczę i przefasonowuje kape A 
lusze w g  najnowszych modeli u 
Uwaga! Specjalność czyszczenie B 

kapeluszy pluszowych. U 
,,SZLAMGO’‘ »

Sosnowiec- 3-go Maja nr. 11. 
w  podwórzu.

J E D N O O K I

E. PHILLIPS OPPENHEIM P o w ie ść  kryminalna

23)
— Nie wie pani. czy te przejścia  

Potajemne nie są połączone z innym'- 
częściami domu?

— Gdyby Rachela znała te przej­
ścia. to wydostałaby się odrazu na 
wolność zanim  by ktoś zdołał to zau­
ważyć. Niepokoi mnie fakt. źe od 
chwili w izyty nieszczęśliwego Milesa 
w Londynie, zaginął jeden z planów 
nasze.j sieci elektrycznej.

— Czy pani wie na pewno, że u- 
rzędnicy policji byli w salach, gdzie 
m ajdają się nasze m aszyny i dynamo

— Oczywiście. Gdyby ktoś 2 ban­
dy Józefa znalazł plan sytuacyjny i 
przeprowadzi uszkodzenie dynamo- 
to wówczas inspektor policji zau-wa 
żyćby to m usiał w  czasie przeszuki- 
wanfe pracowni Jenkinsa.

— Cóż mówiła pani Rachela! Ozy 
wspominała jej pani. że w pokoju jej

rozlegały się jakieś podejrzane głosy 1
— Owszem, powiedziałam jej to 

ale dziewczyna zbyła mnie oświad­
czeniem, że to pewnie było echo jej 
modlitwy wieczornej.

— Czy zaalarmowała pani sw oje­
go wuja?

— Chciałam zajrzeć do jego po­
koju, ale nje mogę otworzyć drzwi, 
które ustępują przy użyciu prądh 
elektrycznego- Oczywiście, jest jesz­
cze drugie wejście zapasowe do po 
koju wuja. ale uważałam za bardziej 
wskazane powiadomić pana o całym  
wypadku. Nie jestem tchórzem- ale 
dzisiaj sama nie wiem dlaczego w szy ­
stko we m nie dygoce.

— Niech się panj uspokoi- Jestem  
przekonany- że jest to niepotrzebny 
Przestrach. Policja musiała zbadać 
wszystko dokładnie. Gdzie śpi Martin 
Hews?

— W gabinecie, obok biblioteki. 
L-dnakże wuj mój rzadko kiedy kła- 

dzie się spać. Pracuje zazwyczaj az 
do świtu, o po tym dopiero zasypia 
i śpi do południa.

— A zatem znajdziemy go w te.i 
chwili w bibliotece]

— Prawdopodobnie.
— Bardzo słusznie pani zrobiła, że 

mnie pani zbudziła, panno Essiter- 
Czy ma pani przypadkiem przy sobie 
lampkę elektryczną?

Dziewczyna podała, mi latarkę.
-— Mam jeszcze dw ie ;atarki w 

kieszeni — rzekła. — Niech pan idzie 
za mną. a ja panu oświecę schody. 
Prosgz wziąć ze sobą rewolwer. Nie 
wiem  dlaczego, ale czegoś się boję.

I ja również uznałem za stosowne 
zabrać Jo kieszeni nabity rewolwer, 
gdyż od ostatniej bijatyki byłem m oc­
no obolały i niee miałem już tej spraw  
ności fizycznej- co poprzednio. Gdyby 
przyszło teraz do jakiejś utarczki, 
mógłbym zostać zupełnie pobity. Gdy 
dotarliśmy na trzecie piętro i gdy 
chcieliśmy w ejść do gabinetu Martina 
Hewsa- i nmie opadł jakiś n iew ytłu­
maczony niepokój. Drzwi nie ustąpiły 
mimo naszych wszelkich usiłowań i 
nacisku. Pod drzwiami widać było 
wąskie pasemko światła.. Z pokoju nie 
dochodził żaden glos.

— Gdzie jest drugie w ejście! — 
zapytałem  szeeptem.

— Niech pan idzie za mną.
Przeszliśm y kilka kroków koryta­

rzem i stanęliśm y Pr^ed drzwiamł-

Drzwi były opatrzone w  zwykłą  
klamkę.

— Niech pan otworzy drzwi i wej­
dzie do środka. Jeżeli wuj znajduje 
się sarn w pokoju, to proszę wytłuma­
czyć powód niepokojenia go i wrócić 
na korytarz, Jeżeil coś jest nie w po­
rządku, sprowadzę natychmiast po* 
moc. . ‘

Z ręką wsunięta do kieszeni, w  
której znajdował się rewolwer, uchy­
liłem drzwi, następnie- pochylony, 
ostrożnie wsunąłem się do pokoju.

Stanąłem, jakby rażony gromem- 
Kilka sekund trwało, zanim zauważo­
no m0jt wejście, jednakże jedno spoj­
rzenie wystarczyło, ażeby cała scena 
wryła się w  moją pamięć. Oto Martin 
Hews siedział przed swoim biurkiem- 
z rękoma rozłożonymi. Jego okrągłe  
jak perły oczy. w yłaziły niemal z or­
bit. Patrzył ze zgrozą w lufę rewol­
weru. którą skierował ku niemu in­
spektor policji. Pośrodku pokoju sta­
ły dwie pękające niemal od wypcha* 
nia walizy podróżne. Kolekcja klej­
notów- która znajdowała się w jednej 
z szuflad k0m0dy z drzewa różanego 
musiała zostać przeniesiona do tych: 
kufrów. Jakiś wynędzniały policjant, 
przybrany w uniform- zajęty był pa-, 
kowaniem kolekcji monet do trzeciej; 
walizy, którą trzymał w ręce. Na ku-, 
napie na prawo od d,-zwi siedziała, 
Rachela i paliła spokojnie papierosa. 
W szyscy policjanci — trzeci stal poza 
obramowaniem drzwi — m ieli na twa-

I rfc&eh Czarne maski.
1 e. d. tu
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Sprawa „Głosu nauczycielski ego“
Gorące dyskusje w ogniskach nauczycielskich
Ja k  się dowiaduje Ag. ^Echo’1 b 

Zarząd Z. N. P. (Kom itet strajkow y) 
rozesłał poufne pi.sma «lo poszozegól- 
iiyili ognisk Związku Nauczycielstwa 
Polskiego w terenie 

z wezwaniem d» bojkotu „Głosu 
Nauczy eielskiego’4- oficjalnego or­
ganu Ż. N. P.. który w przyszłym 
tygodniu ukaże się w nowej re­
dakcji współpracowników kura­

tora MusJoła.
W związku z tym w szeregu ognisk 
odbyły się zebrania na których doszło 
do gorącej dyskusji. Tak wiec w K ra ­
kowie, Tarnowie, w Biąłej Podlaskiej, 
w Wilnie Suwałkach, Łodzi i w kilku 
uastu większycłi ośrodkach na zebra­

niach tych przeciwstawiono się akej;
bojkotowej.

Komitet strajkowy wezwą* rów ­
nież nauczycieli do niepłacenia skła­
dek na Z. N. P.

0  akcji tej donosi z terenu Lubel- 
szczyzuy Ag. ..Echo". W Żelechowie 
po w. gar woliński próbowano w y w o - 
lać stra jk  nauczycieli. Nauczycielstwo 
zajęło jednak w obecnej akcji stano 
wiski negatyw ie. W tej samej niiej- 
scowjści skarbnik koła Z. N. P. od­
mówił wysłania do Centrali zebranych 
przez nauczycieli składek na Z. N. P. 
wobec czego postanowiono składki te 
Przesłań bezpośrednio ck> ,War»zWy- 
omijając osobę skarbnika.

Istne piekło w Szanghaju
tys. zabitych. — Fatalizm Chińczyków.

— Mamo- czy bomby spadają z 
nieba tylko -w jesieng czy przez cały 
ro k t — Oto pytanie, jakie zadała m at
*e C zter o le tn ia  dziewczynka, córeczka 
jednego z urzędników konsulatu fran ­
cuskiego w Szanghaju. Dziecko tak 
przywykło do bomb. że uważa je za 
zjawisko przyordy. jak deszez, śnieg, 
grad czy wichurę...

Zdaje się- że bomby nad Szangha­
jem padać będą nie tylko w ciągu je ­
sieni. I. że pod gradem  tych bond’ da 
lej będą ginąć masowo nieszczęśliwi
mieszkańcy.

Skutki nalotów liomlxiw.vch są 
straszliwe:

wedle statystyki przy końcu września 
liczba zabitych w Szanghaju doszła do 
80 tysięcy, w tym  7 tysięcy starców , 
kobiet, dyjeci.

Szanghaj stał się istnym piekłem. 
Gdyby nie to, że jest ogromny, nawet 
doby nie możnaby w nijyi wytrzymać. 
Ale m iasto ma cztery ntd- ludności- 
więc jakoś się żyje w tym piekle na 
ziemi- O nalotach powietrznych na 
centrum Szanghaju- pochłaniających 
mnóstwo ofiar, w innych dzielnicach, 
na. peryferiach, prawie nic nje wiado- 
mo.Może to atak japoński, może konti 
atak  chiński, a m oże wvleciala w  P° 
wietrze fabryka amunicji.

Wogóle nikt nic nje wie.
Każdy chce wierzyć, że jemu bezpo­
średnie niebezpieczeństwo nie zagraża 
Przecież Szanghaj zajmuje dziesiątki
kilometrów- 

Tak. czy inaczej ludność Szanghaju 
odznacza się dziwnym fatalizmem. 
Europejczycy i Amerykanie me mapą 
tego spokoju- tej równowagi, eo lud­
ność chińska, w padają w panikę, po 
każdym ataku powietrznym^ czy a r ty ­
leryjskim  liczba uciekinierów z euro­
pejskiej dzielnicy rośnie. ( hinczycy 
natomiast zachowują spokój. Jakby  
się nic nie działo dooKobi. pracują, 
handlują, załatw iają swoje interesy.

Jeden z japońskich ataków lotni­
czych poczynił ogromne spustoszenia 
w koncesji francuskiej, zniszczył p ro ­
spekt E dw arda \  II- 

kilkanaście wspaniałych will*, 
dw« wielkie budynki bankowe /.(>- 

staly jakby przecięte nożem.
T oto w godzinę )>o ataku między ru ­
inami i zwaliskami krzątały się już 
setki kupców chińskich z workami i 
wózkamj. Przygnała ich nadzieja za­
robku. Nie bylj to maruderzy, lecz 
uczciwi kupcy, gotowi płacić dobre 
ceny w mocno zdcwaluowanych chiń­
skich dolarach.

Ś R O D K I  DO Z Ę B O U J

OD UIIEKU PR ZO D U JĄ

m

t a  froncie politycznym
j b s z c r e  j e d n a  p a r t i a  p o l it y c z

N A .  m
Jak  się dowiaduje agenyj a.,Kabel'‘, 

d«iś odbędzie się w Lublinie zebranie gru 
j>y działaczy społecznych. Na zebraniu 
tym ma być powołana do życia nowa par 
tia  polityczna, k tóra już w przyszłym iy 
godni u publicznie zodezwą wystąpi.

NOWE PISMO ULA NAUCZYCIEL­
STWA.

Agencja ..Kabel'1 donosi: Ze sfer kato 
liekieh wysuwany jest projekt nr iebv:v* 
nia specjalnego pisma (tygodnik), poś'vię

cenego sprawom nauez.ycieletwa i oświa 
ty powszechnej. Pismo takie miałoby p« 
u stać  w Krakowie. Jako wydawców wy 
mienia się istniejącą w Krakowie .Kat* 
l uką  Spółkę Wydawniczą z dr. Kijakiem 
na czele.

„CZARNO NA Bi A LEW .
Tygodnik „Czarno na Białem“. po 

przednio często konfiskował y, ustatno
nie ukazał s :ę już przez dwa tygodnie. W 
bieżącym tygodniu ma się ukazać, jednak 
jak inform ują pewne kota. orientujące 
się na tym  odcinku, wydawnictwo to po 
pewnym czasie może przestać w ogóle 
wychodzić. Istn ieją poważne tendencje w 
tym kierunku.

Na pożółkłym arkuszu papieru
D o k u m e n t  wielkiej konsolidacji

Sądownictwo w Zagłębiu, obchodzi 
jak wiadomo, w tym roku dwudziesto 
locie swego istnienia. Powołano je d ‘| 
życia w poku 1917 podczas wielkiej 
wojny. Był to już normalny sąd pań 
Btwowy. wykonujący swe czynności 
w języku polskinp

Ale właśnie w tym dwudziestole - 
ęiu przypomniało się ludziom, że da 
ta  ta  jest i nie jest ścisła. Ścisła, bo 
w  1917 roku istotnie powstał pierwszy 
polski sąd zorganizowany na drodze 
normalnej przez ówczesne władze, a 
nieścisła, bo przedtem  także istniał 
sąd- tylko że to był sąd obywatelski, 
sąd niezwykły. stworzony pod naci 
skiem konieczności wojennych.

Otrzymałem od jednego z Czytelni 
~kÓAv dokument z 6 sierpnia 1914 roku. 

a więc z pierwszych dni wielkiej w«j 
nv. Dokument ten. mający dziś niema 
ią wartość historyczną, powinienby 
być raz  jeszcze wydrukowany na 
trw ałym  papierze i powieszony w 
złotych ramach w sali sosnowieckiej 
Bady miejskiej, jest to bowiem -.Lista 
członków Rady m- Sosmnvca- powoła 
nej do życia w7 dniu 6 sierpnia 1914 
r; j  komitetów przy niej istniejących. 
'Wartość historycznej tego dokumentu 
jest taka sama jak i jego w artości w '7 
chowawczej.

Na pożółkłym od starości papierze 
gaZletowym  w idnieją sętki nazwisk, 
ujęte w grupy najrozmaitszych komj

tetów7. wśród których komitet sądo­
wy poczesne zajmował miejsce.

Przewodniczącym tego komitetu 
był Zygmunt Śląski, sędzia zastępca 
m i zaś PP-: Jan  Raykowski, rejent 
Stanisław  Różycki, sędzia- Bronisław 
Strzałkowski, urzędnik, sekretarzem 
był W acław Kozielski, dzis adwokat, 
a wówczas jeszcze chemik. Czy to 
właśnie zasiadanie w owym obywatel 
skim komitecie.sądowym wpłynęło na 
zmianę zawodu mec. K.» nie wiadomo.

Nie to  zresztą j e s t  interesujące 
Ciekawsze j e s t  to. że obok p r z y s z łe g o  
p r z y w ó d c y  n a r o d o w e g o  s o c ja liz m u  za  
s ia d a ł w komitecie prawdziwy socja­
l is ta :  śP- Stanisław  B ą jg e lm a c h e r -  że  
e n p e e r o w ie c  śP- Mateusz D z iu r z y ń s k i  
kolegował w  s ą d z ie  z j e d n e j  strony z 

| komunistą W ładysławem Ostrzegłem 
1 7  drugiej zaś ze Stanisławem  ̂K r ot

k ie r v sk im , dyrektorem w alcoA vni Mi 
lo w ic e . . . . ,> .

A w  sa m e j r a d z ie  m ie j s k ie j ,  kto; 
i-ej p r z e w o d n ic z ą c y m  b y ł śP- StJ.ni 
s ła w  P ło d o w s k i,  ile ż  n a jr ó ż n o r o d n ie j  
S zych  o d m ia n  p o lit y c z n y c h ,  i le ż  n az  
Avisk. k tó r e  d z iś  ju ż  n ic  n ie  zn aczą- 
a lb o  zn a cz ą  z u p e łn ie  co in n e g o .

Weźmy przykład.
K om itetowi dla spraAV robotni­

czych przewodniczył K arol Skowron 
skj. bardzo w-owe czasy radykalnie 
usposobionej a wśród członków korni 
telu robotników je*t J a n  Gaik- dziś

właściciel p o A v a Z n e g o  zakładu przemy 
słowego. W Komitecie Elektrowni 
m iejskiej zasiadał p. Czesław Kowal 
ski, dziś predydent m iasta  Zawiercia

J e s t  ty c h  n a z w isk  n a  c z te r e c h  du  
ż y c h  str o n ic a c h  d ru k u  k ilk a s e t .  Nad 
j e d n y m i w z d y c h a  s ię  ze  s m u t ik e m . bo  
AA-łaściciele ich  sp o c z yAvają j u ż  na 
c m e n ta r z u , n a d  in n y m i k iAvam y gło 
w a m i m e la n c h o lijn ie , ja k o  n a d  ż y  
AA-ymi p r z y k ła d a m i z m ie n n o śc i r z e c z y  
św ia ta , t e g o  i  j e s z cz e  są  ta k ie , k tó r e  
b u d zą  av n a s  w sp o m n ie n ia  A vypadków  
p r z e b r z m ia ły c h  i n ie p o w r o tn y c h .

Ale w r ó ć m y  d o  są d u  o b y w a t e l s k i e  
g o ,  od  k t ó r e g o  n i e  b y ło  j u ż  a p e l a c j i ,  

g d z i e ż  boAviem n a l e ż a ł o  s z u k a ć  w y  z 
s z e j  i n s t a n c j i -  s k o r o  Zagłębie, o d c i ę t e  

o d  s A v i a t a  z  j e d n e j  s t r o n y  g r a n i c a m i  
o k u p a c y j n y m i .  z  d r u g i e j  1 r o n t e m  
w i e l k i e j  w ° j n y .  m u s i a ł o  h y c  d h i  s a ­
m e g o  s i e b i e  c a ł y m  ś w i a t o m .  AV A v v j ą t  
k o A w c h  w a r u n k a c h  w y m i e r z a n o  t e ż  
w y j a t k o A v e  k a r y .  A \ ' ś r ó d  k t ó r y c h  p l a g i  
aa7 w ia d o m ą  c z ę ś ć  c i a ł a  n i e  n a l e ż a ł y  d o  

r z a d k o ś c i .
ZAvykli lu d z ie  od z w y k ły c h  aa-a r  

87,t a t ó w  P r a c y  s ą d z il i  r ó w n y e h  so b ie  
o b y w a te l i .  Choć p rzy p o m in a ło  to  n ic  
co sądv reAyolucvjne. to  p r z e c ie z . gdy 
c a ły  A yysiłek  społeczeństwa s z e d ł  
t y m  k ie r u n k u , In7 aat  n ie n o i7m alnA7cb  
AA’a ru n k a ch  w o je n n y c h  AA7v t w ° r r7Vć w a  
ru n k i ja k  n a jb a r d z ie j  z b liż o n e  d o  nor 

yeli- są d ymalny działały sprawnie z

m yślą O utrzym aniu  ładu i bezpieczeń 
stw a av tych bardzo niebezpiecznych 
czasach.

Pożółkły arkusz gazetowego pa 
pieyu m a s a a  oją A \ y m O A v ę  historyczną, 
ale też uczy, jak  wiele dla zejścia się 
p rzy jednym  stole ludzi o r ó ż n y c h  
przekonaniach poitycznych może zdzia 
lać wielki w strząs umysłów, wywoła 
ny. zdarzeniem pienvszorzędnej wagi. 
Taki wstrząs w  pierwszych dniach 
sierpnia 1914 y, wywołał wybuch woj 
ny ŚAA7iatowej i nadzieja odzyskania 
niepodległości. Były to dni wielkiej 
prawdziwej konsolidacji politycznej : 
stanoAvej, czego znakomitym d°w" 
dem jest owych kilkaset nazAvjsk dsia 
łaezy. umieszczonych na starym  lu* 
pożółkłym papierze. Papier może 
zbutwieć i nikt już od dziś za dziesięć 
la t nje uwierzy, że ludzie ze skrajnej 
prawicy i skrajnej lowi<-v- że z cen­
trum  o różnych subtelnych odcień- 
zasiadali obok siebie aat Komitetach, 
radząc o wspólnych sprawach.

Żeby zaś praw da o takich możliwe 
ściach. o takiej konsolidacji nie zasri 
nęła. trzeba ją zachować na A s i e c z n ą  
r z e c z y  pam iątkę av złotych ramach aa7 

! sali m agistrackiej, bi to i ważny dla 
m iasta  dokument historyczny i P ° ż y  

ter,zna nauka dla, potomności.
Ponadto przydałby się jakiś wstrząs. 

AvyAvolany niekoniecznie przez wojnę.
K Ć—rk.
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P R Z E T W O R Y  C H E M I C Z N E  
S O S N O W I E C TfiLEFOM Hf. 61-881.

Artykuły chemiczne
dla potrzeb f a b r y k ,  hut I kopalń

Dostawy detaliczne i hurtowe
Składy wła*«e w Sosnowcu — komisowe: w Warszawie, Łodzi, Lwowie S Bielsku

Firma istnieje od r. 1895.

OZN. w Grodźcu i na Niemcach
Komunikat Organizacji Miejskiej Oaozu Zjednoczenia Narodowego

rr _ • .  , 'P r iT -n l iC P .  G l l V -
Niniejszym podajemy do wiado 

mości, że zostały utworzone oddziały 
organizacji m iejskjtj Obozu Ąedno- 
?zenia Narodowego w Grodźcu, S trze ­
mieszycach i Niemcach.

W oddziałach tych zostały pow o­
łane następujące prezydia:

GRODZIEC
Przewodniczący — inż. Skowronek 

A lfred — zawiadowca koP Grodziec- 
kiego T-wa, T przewodniczący — 
Dobrowolski Tadeusz — urzędnik 
Zakł. S’olvay, II przewodu. — Wolski 
W ładysław  — prokurent Grodzitckie 
go T-w a. I I I  przewodu. — Kozłowski 
W iktor — sztygar kop. -.Jowisz" 
sekretarz — Bagiński Stanisław  — 
sztygar Grodzieckiego rl’-wa, skarbnik 
— Porębski Stanisław  — robotnik 
Grodzieckiego T-wa. Członkowie: Ga 
siorek Antoni — robotnik Zakł. Soi 
vav, Gruszka Antoni — kupiec, zam 
w Wojkowicach Komornych, Kam iń­
ski Józef — wójt gin. Bobrowniki, 
inż. Ilum anstorfer Tadeusz — kop. 
,-Jowisz‘b Kowalczyk Antoni — ku­
piec, rzemieślnik, Grodziec, dr. Żur- 
kowski Józef — lekarz, Grodziec.

N IEM CE
Przewodniczący — inż. Górka W ła 

dysław — pomocnik zawiadiwcv kop. 
Kazimierz- I wiceprzewodniczący — 
Juchniewicz Józef — sztygar kop. 
..Ju liusz’4, II przewodn. — Tobolski 
Arkadiusz — technik, kierownik Wo­
dociągów Państ. w Maczkach, sekre­
tarz — Jeńczeń W ładysław — urzed 
nik Warsz- Tow., zast. sekretarza — 
Maślanka W ładysław — urzędnik 
W arsz. Tow-. skarbnik — Bobrzecki

Firma „Radiotę!’4 J. Lisywa w 
Strzem ieszycach urządza

Wystawę Radiową
w dniach 23 i 24 hm. w lokalu 
Zwją/.ku Strzeleckiego (dawne 
kino Ilusion). Otwarcie W ysta­
wy w sobotę o gOflz. HI. Niobywa 
ła okazja nabycia dobrego radio­
odbiornika na dogodnych wa­

runkach.

-

Na samolot Sosnow ca
OLA ARMII

Z ain ic jo w a n a  z okazji  14 go t \ g o d n i a  
iol u i c--/o go przez sosnowiecki obwod m ie j  
s.\i l .O P P .  zb ió rka  funduszów  „N a sam o 
l i t  Sosnowca dla a r i n i ' 4 data  na te ren ie  
g w a re c tw a  . .H ra b ia  R e n a r d "  n as tęp u jące  
w y n ik i :  G w arec tw o  H r a b ia  R e n ard  złoży 
to od s iebie 2000 zt., u rzędn icy  i robotni 
cy G w a re c tw a  757 zł., koło Ł O P P . na 
kop. Hr. R e n a rd  przy  w y d a tn e j  pomocy 
dy rek c j i  G w arec tw a  (dochód czysty  z za 
baw y w p a r k u  w d n iu  8.VTIT hr. około 
1.500 zł.

Czy jesteś członkiem 
L O. P. P.

Adam — kierow nik poczty w K azi­
mierzu. zast. skarbnika— Górka Ja n  
— kierow nik szkoły powsz- w Porębcę 
członkowie: Rajchmun Kazimierz 
przedsiębiorca, Kotnowski W acław • 
kupiec. Niemce, Smok Ja n  — rolnik, 
sołtys wsi Niemce, Szczygieł Aleksan-

jjej. — robotnik, zam. w Porąbce. Cliy- 
bała Kazim ierz — kolejarz. Maczki- 
Egierski Antoni — kolejarz, Maczki, 
Pies Tadeusz — urzędnik Warsz- Tow. 
inż. K r z y e k i  Stefan — urzędnik 
Warsz. Tow.. Machulska Zofia —
Niemce.

Wkrótce

SZESNASTOLATKA
Fdm który święci triumfy naiwiększago powodzenia

Walka rzeźni o ubój rytualny
Kto otrzym a przydział ka tow ick i?

Swego czasu pisaliśmy, że na Ślą­
sku ubój hytualny został zakazany 
Żydzi śląscy zrozpaczeni tym zarzą­
dzeniem poczęli czynić starania, aby 
mięso z uboju rytualnego mogli spro 
wadzać z sąsiedniego Będzina. Obec­
nie dowiadujemy się- że o priwadzenie 
uboju rytualnego dla Śląska czynią 
starania rzeźnia Sosnowca. Niw ki- a 
ostatnio i rzeźnia Mysłowicka.

Walkę na tym  tle toczą pomiędzy 
sobą również rabinaty będziński i 
sosnowiecki.

Największą szansę do prowadzenia 
uboju rytualnego dla Śląska miała bez 
sprzecznie rzeźnia w Będzinie..

Rzeźnie sąsiednich m iast, gdy się 
o tym dowiedziały zaproponowały.

aby kontyngent uboju podzielić na 
poszczególne rzeźnie. Okazało się jed ­
ną k, że podział ten był inęsrawiedh
wy. gdyż .

najmniejsza i-zeznia w mwCe na­
stałaby największy przydział uboju
Jak  się ostaetrznie cała ta  spraw a
skórczy narazie jeszcze trudno po
w i e d z ie ć .  Zachodzi tylko obawa, aby
nie tr zeba było w danym wypadku
Przysłowia:

.G dyje się dwóch kłóc.i tam  trzeci
korzysta."

Tym trzecim byłaby oczywiście rzeź 
nia w Mysłowicach. A szkoda by było. 
gdyby sie tak miało skończyć, gdy* 
samorządy zagłębiowskie ominęłoby 
nowe źródło dochodu.

Firmy Słotta iS łużałek

9  -<*- —S— ®
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Fabryka Wyrobów
B e t o n o w y c h

biuro SOSNOW IEC ul. Piłsudskiego >4 

pi-odukuje:
ru ry  kanalizacyjne, osadniki syst. (Geiger), dreny studzienne- stożki, 
kolana, trojaki, płyty chodników e. słupy do ogrodzeń, schody, kra węz 
niki, sztuczny kam ień, i konstrukcje żel-betowe w-J? nadesłanych

rysunków.

Krwawa zabawa taneczna
Noże i brzylwy w robocie

?

Na kolonii B<>r w Niwee odbyła się 
krwawa zabawa taneczna. Na tle spo 
r u o tańce wynikła bójka- w której u 
żyto noży i brzytew.

W wyniku kj-wawej m asakry od 
wieziono do szpitala powiatowego w 
Będzinie z ogólnymi obrażeniami 
ciele. 29-tet.niego Stanisława Wolni- 
ckiegp z kolonii Bór i 20-letniego Bo 
esława B arana (Klimontów, ul. Wiej 
ska 7) z odciętym lewym kciukiem o 
raz zatrzym ano trzech pozostałych u

n  i l z - A n *  K A i l r i  f ! r 7 P a ł n w a  R o f l l r n  7.

Klimontowa (W iejska (i). Stanisław a 
Zycha, lat 23 i 33-letujego Józefa Pi 
wówara z Niwki. Epilog zajścia roze 
grał się wczof-ni c rz(‘d Sądem Okręgi* 
wym w Sosnowcu. *

Wolnicki, który jak wykazał prze 
wód sądowy, był spraw cą pozbawie­
nia B arana palca- skazany został na 
dwa lata więzienia. Zychowi sąd w> 
mierzył półtora roku więzienia. Bara 
nowi zaś Rodkowi i Piw owarowi vu 
udział w bójce — rok więzienia.

DRZAZGI.
Młodzież i teatr

Na ostatnim posiedzeniu magistra  
tu sosnowieckiego omówiono sprane, 
zwrócenia się do kom isji  międsyszhol 
ncj• aby opracowała plan przedsta­
wień teatralnych dla młodzieży z u- 
wzgłodnieniem możliwości teatru miej  
skiego- P rzy  tej okazji prezydent  
Kaczkowski rzucił nazwiska Fredry i 
Bałuckiego.

Nic słuszniejszego. Fredro to zdro 
w y  polski śmiech , atmosfera optym iz  
mu i wielkiej sztuki. Bałucki — ło 
ozczeize polska krotochwila■

■Jutro teatr miejski przystępuje do 
prób z ,<Różi/ Żeromskiego. Zapewne  
sztuka ta będzie przeznaczona i dla 
miodńeży. Nie zaszkodzi, gdy zapozna 
się ona z męczeństwem polskim u •"ta 
sie zaborów, ale istotnie Fredro po- 
winienby w  szczególny s}X>sób być co 
notowany na przedstawieniach Ha 
młodzieży.

Bo to i tania wystawa i dużo sta­
ropolskiego humoru• k tóry jest jak sta 
te wino•

Pożegnanie
Wczoraj w  pierwszym urzędzie 

skarbowym w  Sosnowcu pracownicy  
tego urzędu żegnali naczelnika U ra­
mot oskiego. k tóry* jak  wiadomo, od­
chodzi do Sępolna na Pomorzu w po­
bliżu granicy niemieckiej.

Pracownicy żegnali n a c i ,  Uramow  
skiego t  wielkim żalem, był bomu m 
szczerze łubiany i szanowany- 
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Sprawy kobiece 
Celowe przewietrzan ie  pościeli

Zdaje się- że wszystkim znany jest 
s p o s ó b  przew ietrzania  ̂ pościeli- tyra 
czasem daje się widzieć w tym wzglę­
dzie postępowanie zupełnie niewła­
ściwe. Zwykle pościel bywa rozkłada­
na w miejscu, gdzie słońce silnie grze­
ję twierdząc, że pierze ogrzane roM 
się elastyczniejsze, sprężystsze a tyra 
samych poduszki, jaśki itd . bywają 
spulchnione. Otóż jest to błąd. który, 
poprawić należy z przyczyny, że pie­
rze od ciepła słonecznego zupełnie wY; 
sycliają i nie nabyw ają bynajm niej 
elastyczności, owszem tracą ją. T rze­
ba więc pościel wietrzyć w dniu po 
godnym i rozkładać w  cieniu, a po 
pewnym czasie wietrzenia należy wy- 
trzepać. Takim  tylko sposobem 
ściel dobrze jest przewietrzona, robi 
się bujna i elastyczna i nasyca się 
świeżym powietrzem.

P r/y d a  sję na tvm miejscu i tu 
uwaga- że słanie łóżka zaraz po opusz­
czeniu go i nakrywanie kołdrą 
także nie właściwe, albowiem pościel 
nie miała czasu wyehłonąć. Otóż słanie 
łóżka powinno było spełnione tak: 
przede wszystkim po opuszczeniu łóż­
ka p rzez osobę śpiącą- wzruszyć- po 
duszki i łóżko pozostawić nie nakryte, 
aby się pościel mogła należycie wy­
chłodzić.

M aterace wł0siane należy codzien­
nie przewracać, bo to jest korzystnie 
dla śpiącego, że spoczywa nie na ugnie 
cionym miejscu, i odwracanie m a te ra ­
c ó w  daje jeszcze to- że nie ugniata się 
jednego miejsca, zawsze r ó w n o  leżą, 
co dla osoby śpiącej stanowi ważną 
wygodę.

RADY PRAKTYCZNE.
Noże czyści się p rzekrajatm n kar­

toflem maczanym w utłuczonej cegle.
Noże i widelce używane do ryb lub 

śledzi, często zachowują nieprzyjemny 
zapach, nawet po starannym  umyciu. 
Należy je spłókać alkoholem, a za­
pach zniknie.

Czytacie 
Prenumeruic e
jed y n y  d em o k ra ty czn y  n ie z a ’e in y  
organ  w o i. k ie le c k ie g o

„Expres Zasjłebia*



Ginie półksiężyc
z tu reck ie j  tlagi

Władze tureckie postanowiły ( *e 
twych sztandarów usunąć półksiężyc j 
bez podania istotnych przyczyń tego i 
zarządzenia oraz nie ustalając na t a­
kie czym ten symbol zastąpią.

Cffkaicą jest historia tego godła, 
htóri dla nas chrześcijan jest idem, 
tyczne z symbolem władztwa Isia 
mu, ginSi w  mrokach przeszłości. 

Według pewnej legendy tureckiej p, 
księżyc miał się ukazać w trzynasty;■> 
wieku sułtanowi Osmanowi^ w w'/.,i 
rutlow nei.przyczem władca ów mial 
widzieć. iak ten sierp księżycowy po­
większał się stale, aż wreszcie pokrył 
całe niebo od Wschodu do Zachodu.

W rzeczywistości półksiężyc znany 
był już w czasach przedtureckich. W 
roku 339 przed Chrystusem., Filip Ma 
eedoński oblegał Bizancjum. Dzięki 
blaskowi niewielkiego sierpa księży­
cowego!

oblegani mieszkańcy miasta zdo­
łali rozpoznać nieprzyjaciół, któ­
rzy korzystając z nocy. zdołali 

przeniknąć do warowni.
Z wdzięczności miasto uczyniło z poi 
księżyca swoje godło państwowe. Go­
dło to przyjęli następnie cesarze bi­
zantyjscy. ,

Według znów innego podania- gdy

■w roku 1453 1 urcy zdobyli  K o n ­
stantynopol na swych krw aw o • 
■czerwonych sztandarach umieści­

li półksiężyc.
Aie ta wersja nie jest pewna, bo jak 
żc wytłumaczyć sobie fakt, że już w 
12 ym wieku Ryszard F-wie fie-iea na­
malował na swoim herbie krzyż nad 
I-61 księżycem, co iniaio oznaczać zwy- 
cięstwo chrześcijaństwa nad islnmi- 
mem.

ifcu ck& ć
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C i y  m a c i *  w ł i y ł t k i e  i o t « t y  
Pcrs it’u T - P ierze, bieli i dezynle 
kuje rów nocześn ie !  • A przy ty m  
o ch ro n ią  bieliznę, n a d e jq t  jej 
śnieżnej biolości. PAMIĘTAJCIE

W y ró b  Zokłodów  „P ersi!"  Polska Spółka Akcyjna Bydgoszcz 
S p r i c d f i i  t y l k o  w p o c i k o t h .  -  W y . t r i t ą c C  t l ę  n o *  I o<i *»  n n  > »
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Fałszywe kamienie w naszyjniku
Przygoda detektywa

1.
Naczelnik Urzęd11 Śledczego w® 

*wał mnie do siebie o godzinie jedęna 
śtęj wieczorem w bardzo pilnej sprą 
wie. Zastałem go w7 tow arzystw ie ju  
bilei-a z ulicy św- Doroty.

— Proszę, p an b ęd z ie  łaskaw’., j«*z 
ożeir&ż opowiedzieć panu rł uzarówi ca 
ły ten wypadek — zwrócił się mój 
przełożony, do jubilera.

Właściciel sklepu jubilerskiego 
przesunął rękę po czole, jak gdyby 
Musiał F rzedtyni z m y ś l i ,  po 
czym zaezał:

— Niech się pan nie dziwi mojemu
zdenerwowaniu, ale zostałem niewin 
nie wmieszany w brzydką aferę. 
Mniejwiecej przed miesiącem zgłosiła 
się do mnie pewna elegancka dama- 
k tóra przedstaw iła się jako małżonka 
Powszechnie poważanego obywatela, 
tutejszego Karola Sugara i w yjęła z 
torebki naszyjnik, składający się z 
trzydziestu rubinów, szmaragdów i 
brylantów  w artości conajmniej oś 
m iu tysięcy pengo.

— Chciałabym nadać tym  kamie­
niom platynową op raw ę- — rzekła 
piękna kobieta — Złote obramowania 
się już niemodne... Kiedy będę mogła 
zgłosić się po odbiór.

— Za dwa tygodnie...
Po wyjściu klientki zabrałem się na 

tychm iast do roboty. Osobiście w pra 
wiłem każdy kamień, gdyż nie chcia­
łem wypuszczać z ręki tak  drogocen 
nogo klejnotu. Po dwch tygodniach pa 
ni Sugar odebrała naszyjnik i była 
bardzo zadowolona z mej r oboty. Od 
tego czasu minęło kilkanaście dni. 
Dziś w Południe pani Sugar upad ła 
zdenerwowana do mego sklepu wraz 
ze sw ym  meżem.

— Pan mnie haniebnie pszukał — 
zawołała. — Udaję się natychmiast do 
Policji i złożę przeciwko panu zamel­
dowanie! !;V

— Tak jest!... Każę pana arćszto-: 
wać- — dodał jej mąż z dziwnym spo-- 
kojem. , i

— Co si« stało? — pytani —.P ro ­
szę mi wytłumaczyć... j  .

— Może Pan śmie zaprzeczyć, *żr 
zam iast dawnych kamieni. w ur fpv,d 
pan do naszyjnika fałszywe!

— Ta oprawa nie jest mojej robo­
ty... — zauważyłem- ‘

— To jest bezczelność! — zawoła­
ła.— Daje panu 48 godzin czasu do na 
praw ienia błędu, w przeciwnym razie

zamelduję o wszystkim w policji...
To wszystko, co mogę powiedzieć 

w tej sprawie... — zakończył jubiler 
2.

Był to niezwykle trudny w ypa­
dek kryminalny, albowiem o uczciwo­
ści zamieszanych osób trudno było wą 
tpić. Jubiler Brock posiadał sklep 
przy ul. fi w- Doroty od dwudziestu 
lat i cieszył się zupełnym zaufaniem 
klientów. Nazbyt dbał o swą opinię, 
by postąpić tak  lekkomyślnie. Od nie­
go przełożonego dowiedziałem się, że 
Sugar był ongiś człowiekiem bardzo za 
możnym. Stracił dużo goto-yki r.a gieł 
dzie. ale mimo to był jeszcze człon­
kiem zarządu kiijcu towarzystw akcyj 
uych i cieszył się opinią człowieka bez 
względnie uczciwego. Pani Sugar w re 
szc-ie była znaną osobistością na w szy 
stk-jch balach i sprawow, funkcje pre 
zeski w wielu filantropijnych towarzy 
stwach. Przełożony mój nie wątpił o 
jej uczciwości. Mimo to rzekł:

— Jedna z tych trzech osób musi 
być jednak winna.

— Na razie tak... Możliwe, że ju_ 
tro  wykluczę pana z kręgu osób podej 
rzanvch. ale tymczasem podejrzenie 
moje jest jeszcze usprawiedliwione.. 
Pary Sugar dała panu 4S godzin czasu 
do namysłu... Może do chwili upłynię­
cia tego term inu będę w stanie wska­
zać panu winowajcę...

,-b v  .
Była godzma pierwsza w nocy. guv 

opuściłem gmach Urzędu Śledczego. 
Udałem się w prost do pewnego loka­
lu, gdzie zbierali się podejrzani osobni 
cy. Niektórzy dawni ,,znajom i’ ulotni 
li się natychm iast na mój Avidok. Przy 
jednym ze stolików siedział jakiś mło 
dzieniec, który zamóyyił szampana 
Zbliżyłem się do ń ., Na lewym .ppU;’z 
ku od skroni do podbxiódką'rpiął długą 
sżfam ę.D edioha!FTę.tw arz już gdzieś 
widziałem-!... ■... \  :
■’ ^  Serwus..-przyjacielu!...'/, / , .

: Ż-kim mam przyjemność?,—. za
pytał. ’ i .

•— Nie udawaj greką... Nie,, pozna­
jesz starego druha?... Nazywam *ię 
Tuzatv.. . *

— Tuzar... Aha... P am iętam — ^>fl 
daj. napijm y się...

— Bydeś za granicą?...
— Krótko... Teraz anpwu jestem \u  

taj... Awansowałem, uważasz, na loka 
ja. Zawód ten przyniósł m i tyle . ®° 
chodu, że teraz mogę zażywać spokoju

na emeryturze....
- U kogo służyłeś?
- Nie znasz tego goście... Żal mi 

go bardzo, bo żona go zdradzą...
— X kim?
— Ale też ciekawy .jesteś... Na*wi 

«ka ci ńie powiem... I dało mi się uwa 
żasz. skraść .listy jej kaebanka...

-— I teraz pewnie szantażujesz tę 
nieszczęsną kobietę?

— A ty byś inaczej postąpił na mo­
im m ięiscu?... Zr esztą  teraz już w szy­
stko jest w porządku. Rozstaliśmy 
się w7 najlepszej zgodzie. Dostałem na 
wet od niej fotografie na pamiątkę. 
Noszę ja  zawsze przy sobie.,. O. wi 
dzisz...

Pokazał mi zdięcie pięknej, młodej 
kobiety, której ryyglad zgadzał się z ry 
sopisem pani Sugar, podanym przez 
jubilera. Ten łotr pewnie na dodatek 
w ykradł jej zdieeie — pomyślałem.

4.
Następnego dnia o godzinie dw una 

stej siedziałejn w salonie pani Sugar 
naprzeciw pięknej gospodyni. Przystą 
piłem odrazu do ry.eezy.

— P an i oskarżv7ła  jubilera Brocka 
o zamianę prawdziwych kamieni na 
fałszywe. Niewinny ten człowiek zw-ró 
oił się do nas z prośbą o obronę...

— Więc czego pan sobie życzy ode. 
mnie?

— P an i m usi;naprawić SArój błąd. 
Niech pani natychmiast wyśle do pa­
na Broeka list, przepraszając go za 
niesłuszne posądzanie i sp raw a będzie 
załatwiona. ;

— Czv pan oszalał?... Mam prosić
o przebaczenie człowieka, k tóry pinie
okradł? !'

— Łaskaw a pani.- skończmy, z tą 
komedią... P r o w a d z i ł e m , dochodzenie 
w  tej spraw- i przypadkiem dowiedzin 
łem się, że prawd.żiwedkąmienię p o d a­
rowała pani SAvemii ;dąwhemu loka jo 
wi, k tóry  niedawno opuścił więzienie 
Jeżeli pani chcnum knąć skandalu, p ro  
szę zastosować s ię ' d o  moich wskazó­
wek.

Pani Sugąi/żblądla.^^. .
— Niech Śł>|ni n i^ tra c i nadziei, 

wszystko da .się.■ jeszcze zała tw ić... P o ­
staram  się również ó to. aby pa^ni. po­
zbyła się na zawsze tego szantażysty..

— On jest wszystkiemu winien — 
^ w o ła ła  pani Sugar, załam ując dło- 
nle.

— Ale dlaczego pani rzuciła podej 
rżenie na jubilera? — zapytałem.

— Przed kilku dniami byłam z. mę­
żem w  teatrze. P.odezas pj»erwy we- 
szła do naszej loży jedna z jpoich przy. 
jąciółęk. Nagłe zwróciła się do mm* 
z nieukrywaną złośliwością: ,

— ,-Moja d 'oga.. gdzie się podziw 
twój dawny naszyjnik?... — ,.Przeciei 
go noszę'* — odpowiedziałam. —- ,,-ół* 
kamienio są fałszywe!*’ . ..

— Dziękuję —- odparłem —: resztę 
już się domyślam. Mąż żądał pewnie 
Ayyjaśnień i nie m ając innego w yjścia 
zwaliła pani całą winę na jubilera... 
Nie traćm y czasu!... Proszę zabrać się 
do pisania listu!

Pani Sugar już bez słowa protestu 
wykonała mój rozkaz. M ręczyłem ten 
dokument natychm iast zdumionemu
jubilerowi.

— W  jaki sposób zdobył pan ten
list? — zapytał uradowany.

•— Nie py ta j pan... To już moja ta 
jemnica ..

S. GUTH. 
Tłum. Lu.

p M K u t

Banki kobiece
[W Amsterdamie istnieje bank, któ­

rego klientami mogą być tylko kobi* 
ty i organizacje kobiece.

Waściryie instytucja ta ma liardzo 
szeroki zakres działania. Za jego po ­
średnictwem spraw dzają w ymiar po­
datkowy, kontrolują . zarząd włościa­
mi. jem u powierzają wykonanie testa 
mentów i t. d. ^

Bank'kobiecy udziela na żądanie 
infoi-macyj o rozwoju każdego rzemio 
sa przem ysłu lub handlu, udzie!.) poży 
czek i ułatwia podróże, 
i i  Jeśli interes zawodowy, choroba 
lub urlop zmuszają kobiety do opusz- 

’ czenia jniastft, może ona powierzyć 
wszystkie sw« interesy Bankowi ko­
biecemu.

Drugi tak j bank istnieje w Chi­
nach. , "H-'l.Al



Sosnowiec, Modrzejowska 19 
telefon 6 3010.

S z lak iem  wsi zag łęb iow sk iej

Wśród dobrych gospodarzy w Slemonii
Dobra rola, dobra droga, jest gd z ie  chwalić  Pana B o g a

mai-

El. A L T M A N  Piękne serwisy do obiadów, kawy czarnej i białej.

Zabawki dziecinne.
Wyroby skórzane i t. d,

Ś lą sk i  Instytut
Rzgmieślniczo-Przemysłdwy

w  KATOWICACH
ul. Krasińskiego 8.

organizuje na najbliższą przyszłość na 
stępujące kursy dokształcające zawo­

dowe (wieczorne)- 
PRZYGOTOWAWCZE DO E- 
GZA M1N U M IST R ZQWS K IE- 
GO I CZELADNICZEGO, 
N ARZĘD ZIARSK I I OBRÓBKI 
TERM ICZN EJ.
OBLICZEŃ MASZYNOWYCH, 
MONTERÓW I INSTALATO­
RÓW WODOCIĄG OWYCH 
NAW1JACZY MASZYN TR Ó J­
FAZOWYCH {
OBSŁUGI ROZDZIELNI 
ELEKTROMONTERÓW  'WYSO 
KIEGO N APIĘCIA, 
D EK O RA CJI O K IEN  WYSTA­
WOWYCH
OBSŁUGI SAMOCHODÓW. 

Zgłoszenia przyjm uje  i informacyj 
udziela sekretariat Instytutu codzien­
nie w godzinach od 8-mej do 15-tej. w 
soboty od 8 mej Ro 13.30.

Jedziemy do Siemomi! Starej wio 
ski. pamiętającej zamierzchłe czasy 
Leszka Białego.

Jeszcze dwa lata temu z Rogoźnika 
czy Bobrownik trzeba byio brnąć po 
kostki w p iasku  lub utykać po w y b o i­
stych ścieżkach polnych. Dziś zmiem 
ty s ię  tu w a r u n k i  nie doPOznauia. Z 
obu tych wiosek

bardzo wygodnie przedostać się 
można do Siemonii dobrą s*osą, 
wybudowaną przez sejmik bądziń 

ski.
Oby jak najwięcej takich szos miały 
nasze wioski zaglębiowskie. Rolnicy 
nie łamaliby wozów i pędziliby łat­
wiejszy żywot.

Jest ciepły- słoneczny dzień. Jesień 
przyszła w całej swej okazałości. Roi 
ska jesień. co to rozwiesiła na polach 
rogoźnickich, dobieszowiekich czy sie 
mouskich srebrną pojęczynę i dała i u 
dziskom poprzez czerwono - żółte li­
ście drzew — pogodny uśmiech. Ura­
dowała dusze wieśniaków i ciepłem za 
grzała zaoraną ziemię. Ziemię, z któ­
rej kobiety siemońskie wyrywają reszt 
ki płodów rolnych: marchew i buraki 

Siemonia!
Z m uz przy skosie widnieje strzeli 

sta wieżyczka murowanego kościół­
ka,

wtulonego w kempę starych- rozłoży 
sty cli drzew, które, jakby w głębo­
kiej zadumie wspominały dawne cza 
sy. Zewsząd lnie prostota, powaga- do 
stojeństwo. Pełno ciszy dla nas. oglu 
sianych krzykiem miast.

Kościółek — jak mówi ks- prob. 
B. Pieńkowski, zacny i o wielkich 
horyzontach myślowych kapłan- wy­
budowany jest w 1882 r.

Nad kościołem ongiś mieli pieczą 
jako kuratorzy właściciele dwo­
rów siemońskich Swierczynotiie- 

7. niewyjaśnionych bliżej przyczyn 
między Swierczynami, a ówczesnym 
proboszczem ks. Pawłem Szczerbą wy 
nikło nieporozumienie, w wyniku któ 
i-ego ks. P. Szczerba został zamordo­
wany, Od tego czasu kuratela została 
zniesiona, a bezpośrednią władzę nad 
kościołom i parafią powierzono pro­
boszczom.

Po dawnych właścicielach dworu 
pozostała studnia kamienna- nosząca 
nazwę dworskiej. Mieści się ona przy 
głównej szosie w centrum wioski. — 
Pięćdziesiąt łat temu jeszcze w zabu­
dowaniach dworskich w sąsiedztwie 
SrmzoWa zamieszkiwali włościanie.

Dziś po budowlach tych nie ma 
śladu.

Ciekawe jest, że jak dawniej, tak 
i obecnie życie wioski w rótnyeh 
swych przejawach centralizuje się o- 
bok starego kościółka. Tu wybudowa 
no " lata temu nowy budynek szkol 
'iv. tu mieści się większa część skle­
pów i tu powstaje niemal każda ini­

cjatywa społeczna. Do parafii sieutoń 
skiej należy cały szereg wiosek jak: 

Dobieszowice- Rogoźnik> Góra Sie 
wierska, Brzękowice, Tiuardouice 

W ymysłów i Wesoła- 
Siemonia pod względem liczebno­

ści mieszkańców jest niewielka. Żarnie 
szkiwana jest przez niespełna tysiąc 
osób. Są to przeważnie gospodarze ma 
io i średniorolni. Największe gospo­
darstwa liczą 10 morgów ziemi. Atnbi 
cją jednak rolników siemońskich jest 
postawienie swych gospodarstw rol­
nych na należytym poziomie, by wy­
korzystać ziemię do ostatecznych gra 
nic możliwości, a tym samym zabez­
pieczyć sobie warunki egzystencji. 

Dlatego z całym poświeceniem od­
dają się swej pracy na roli. 

Rzadko gdzie spotyka się taką upraw 
ną ziemię, by w jednym roku zebrać

jednocześnie aż dwa plony, np. 
chew i jęczmień lub pszenicę.
Ważną rolę odgrywa tu również kwe ­
stia jakości gleby. Siemonia opruez 
gleby piaszczystej, posiada czarno 
ziem, na którym udaje się pszenica, 
buraki i marchew.

Wskazano nam gospodarza- który 
normalnie zebrał pszenicę i około JOD 
metrów marchwi z jednego kawałka 
gruntu. Ostatnio na tym polu posa­
dził drzewka owocowe.

Oczywiście dużą pomoc w uprawie 
ziemi oddaje gospodarzom kółko rol­
nicze, rozporządzające narzędziami i 
mające na usługach fachową pomoc 
instruktorską.

Nad podniesieniem gospodarstw 
pracują również kobiety siemońskie. 
sizcszone licznie w ruchliwym kole 
gospodyń wiejskich- (p).

Płacze we mnie liść każdy
Ies ień na strunach poezj i  po lsk ie j

Kursy cła  Fryzjerów
S L A S K I  I N S T Y T U T  R Z E M IE Ś L ­
NIK ZO - P R Z E M Y S Ł O W  Y w K a ­
t o w ica ch .  ul. K r a s i ń s k i e g o  3. o g ł a ­

s za  w p s y  n a  k u r s y ;
1) on d u lac j i  woduej,  
i )  o n d u la c j i  że iazkow ej.

■i) fa rb o w a n ia  i u tle n ia n ia  w łosów  
Ni» Kursy zg ł a s zać  sitj m o g ą  k a n ­

dyd ac i .  p o s i a d a j ą c y  k w a l i f i k a c j e  za 
wudowo .  K u r s y  p ro w a d z o n e  będą w 
g . n i z inach  w i eczo rnych .

I n f o r m a c y j  udzie la  i  zg ło szen ia  
p r z y j m u j e  sek re tar ia t  w ym ien io n e g o  
I n s t y t u t u  co d z ie n n ie  w godzinach  
od  8 ej  do 15-ej w sob oty  od 8 ej 
do J3.30. do d n ia  30 październ ika  

1937 r.
Liczba m iejsc  ograniczona.

Minęło lato. Na wiecznym zegarze 
natury wybiła godzina polskiej, prze­
pięknej, rozmarzonej jesieni- Przoma 
wia smutną nutą do duszy ludzkiej, 
budząc w niej tęskne uczucia, nastro­
je- refleksje. Osłabia bowiem rzeźka 
rytmika wiosennego zapału, wyczerpa 
la się werwa rozkołysanego twórcze 
go pędu do życia. Natura jakby szu­
kała spokoju, wytchnienia i ciszy. — 
Naga pustka pól napina i pędzi myśl 
w dal, — w nieskończoność, uczucie 
błąka się samotnie- nie mając się na 
czym oprzeć, gdzie schronić przed łę­
kiem przyszłości.

Pieśń jesienna rozpływa się w tę­
sknych akordach w przeciwieństwie 
do pieśni wiosennej, rozbrzmiewają­
cej radością i szczęściem, akordów 
dziwnych, bo:
,  -Cisza i zapomnienie

Idą przez sennych łąk przestrzenie 
I biorą cały świat w ramiona 
T dzień już kona“..

(Z. Dębicki).
Mrok — czar jesieni — uderzył w 

strony łutni poezji polskiej, wydoby­
wając z niej tenv rzewne, żałosne. — 
Prawdziwą polską jesień w całej skoń 
czonej oprawie tęcz i kolorów prsed- 
siawił nam w pięknym wierszu p. t. 
-Na jesieni" doskonały znawca pol­
skiej ziemi i jej duszy — Wincenty 
Pol.

Jesień znalazła odźwiek u noweli­
sty. dramaturga, a przede wszystkim 
liryka- wirtuoza formy- znawcy i tłu­
macza noezji kla«vcznej, renesansowej 
i współczesnej Felicjana Faleńskiego 
Roś w Roił jej ostatni swój zbiór poe- 
"ii: -Warmonie .jesieni", częściowo tył 
"o r,odnszonv w .Pieśniach spóźnio. 
nvćb“- o-rPPn wypowiedział sur.
te własne tęsknotv-

Oczarowata też jesień najszczersze 
"o lirvka- Kaźmierza 'Tetmajera w 
’ego wierszu: ..W noc jesienna ' przed 
s lawin jacy rn matkę - rodzicielkę:

-T Hem i a cala w black sie, ubrała 
l drzemie, lśniąc srebrzyście,
A w ci szu senne i 'wicher jesienny 
Szum i kołysząc liście *.

Prometejski twórca Jan Kaspro­
wicz. w swej poezji nastrojonej na ton 
głębokiej i smętnej ciszy, poświęcił 

jesienne".
Nie dźwięk fanfar, 

nie trium fów głośny wrrask, 
towarzyszy je j w te j drodze,...

lesiem -.Akordy 
„Idzie, cicha.

Idzie skromna i na twarz 
nie. przywdziewa ni proroków, 
ni kapłanów, dumnych mask. 
Idzie jakby prosty żołnierz... 
w szarym płaszczu... Idzie w dal 
niewstrzymana.: bo iść musi- 
choć ma jęk za przedmą straż, 
a za sobą melancholie, 
i tęsknicę, cień i ż a l1.

Źródła smutku są dawne, jak ser­
ca ludzkie. Znajduje je też w szarej 
polskiej jesieni Leopold Staff, poświę 
cając jej uwagę w melancholią napeł­
nionym cyklu .-Zmierzchem i jesienią 
Ktoś um arł— -szczęście przyjść chcia 
Io lecz mroków się zlękło. Kłoś chciał 
mnie ukochać, lecz serce mu pękło... 
Zmarł nędzarz- nim ludzie wsparli go 
jałmużną”... ,,Gdzieś pożar spopielił
zagrodę wieśniaczą... Spaliły się dzie­
ci... Jak  ludzie wkrąg płaczą' .. Prze* 
ogród^ przeszedł szatan .,smutny śmicr 
teinie", a zamieniwszy go w pustkę- 
sam usiadł na kamieniu łkając: ,.To 
w szyby deszcz dzwoni, deszcz dzwoni 
jesienny". Smętkowi jesieni, jej niepo 
kojowi- i jej uczuciu tęsknoty poddał 
się J .  A. Gałuszka w zbiorku wierszy 
pt. ..Ludzie bez twarzy'1 — oto frag 
ment:

„Plącze we mnie liść każdy, co 
spada z szelestom, 

..-Jesień jak ptak przelotny, nie­
pokojem t> nożny- 

na rożka* nie nazwany gniazdo 
rzucić gotów, 

pełen tęsknoty nieba, przestworom
bezdrożnych, 

przeczutych- wiekuistych • dale­
kich odlotóu... ‘

Jesienną melancholię namalował 
on także w .,Wichrowym lamencie,, 
,.Słupów telegraficznych", do którycu 
muzykę podłożył dr. B. R i z z i .  Smu 
tek jesieni usiadł11 przy H. Zbierzch >w 
skini w wierszu pt. ,,Smutek jesieni". 
Refleksyjnie zastanawia się nad jesie 
mą w wierszu -Idzie jesień11 W- Za- 
chenter.

Nadejdzie zima. Spadnie biały 
szron, skuje zwiędłe liście jesieni, o- 
garnie nas tęsknotą i smutkiem, —• 
jak pierwszy’ szron w życiu człowieka.

Tadeusz Myszka.

Pa 67 miMiąnn s u
Śmierć zakończyła długi sen 32-le- 

tniej Patrieji Maguire, pięknej steno 
grafistki z Oak Park, która od 5 la t 
i 7 p p ^ ięcy  spała nieprzerwanie.

Umarła ona na podwójne zapalenia 
płuc w szpitalu w Chicago, Rodzina 
zebrana była przy łożu zm arłe j/k tó ra  
Przez ostatnie lata bez przerwy pielę 
gnowana była dniem i nocą przez m at 
ke i siostrę. Szpital formalnie oblega- 
ny był przez reporterów. Patric ja  za­
snęła dnia 15 lutego 1932 r o k u .

Na kilka tygodni przedtem skarży 
ła się. że jest zmęczona i senna. Czasa 
mi chora miała oczy otwarte i coś jak­
by mruczała. W roku 1934 zdawało się 
że słyszała co się koło niej dział i Póź 
niej potrafiła sie uśmiechać i podno­
sić ręce. Przez 67 miesięcy choroby zy 
skała 25 funtów wagi.

F A B R Y K A  W Y R O B Ó W  BET O N  II’AA UH  
1 P R A C O W N I A  A R T Y S T Y  ( / N O  - R Z E Ź B I A R S K A

„ W  I K T O R  I A“
d a w n .  Foehunan w ła śc i c i e l k a :  W ikiu r ia  U rbańczyk  
DĄBROWA GÓRNICZA, ul. Kroi. J a d w ig i  16. I cl- « i-« S

(vis  a vis p r z y s t a n k u  t r a m w a j . )
P O L E C A ;

R Z E Ź B Y  A R T Y S T Y C Z N E . P O  M N  I K ‘l G R O B O W C E
o r a z  s c ho dy  moz a ikowo ,  r -osadzki .  r u r y  k a n a l i z a c y jn e ,  
c e m b r o w i n y  s t u d z i en ne ,  s l u p y  og rod zen io we ,  p iy i y  

ch o d n ik o w e ,  k r a w ę ż n ik i  i t. p.
O Z D O B N E  T Y N K O W A N I E  DOMÓW.  

P ierw szo rz ęd n e  m a te r ia ły !  S o lid n e  wj ko­
n an ie !  D o g o d n e  w a ru n k i p ła tn ośc i!  23 let  

nia g w a r a n c ja !
N a js ta r s z e  p rzed sięb iorstw o  w  Z ag łęb iu  D ąb row sk im .
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Obłąkani pracują na roli
Chorzy z S osn ow ca  na Wileńszczyźnie

Sta ła  się w Sosnowcu aktualna  
spraw a budowy pi'zcz m iasto paw iK  
nu dla fu ria tów  i nieuleczalnie cho­
rych. a nie dla starców iak to podano 
w prasie.

Pawilon dla furiatów ma być ty l­
ko pomieszczeniem tymczasowym  

w w ypadku , gdy brakuje  miejsca w 
odpowiednich zakładach.

Zachodzi pytanie, co się dzieje z 
melancholikami, ze spokojnymi obłą­
kańcami. Ci umysłowo chorzy z n a ­
leźli schronienia i opieką we wsi Ru- 
dziski na Wileńszczyźnie. Je s t  to wieś 
bardzo w  swoim rodzaju oryginalna. 
Gospodarze w Rudziskach i pobliskich 
Olkiennikacli

przechodzą kurs pielęgniarski. 
Domy budowane są w edług specjał-

nych wzorów z myślą o umieszczeniu 
w n im  obłąkanego lokatora. N ad tymi 
koloniami czuwają lekarze. Umysłowo 
chorzy są przez gospodarzy używam  
do lżejszych robót w polu, do niańcze 
n ia  dzieci i t. p.

Z Sosnowca jest w Rudziskach 
35 obłąkanych elirześcian i 14 ży­

d ó w
Rezultaty takiej opieki da ją  nadzwy­
czaj dobre wyniki.

Wobec tego o powstaniu  w  Sqsnow 
cu pawilonu na stały  pobyt w ar ia tó w  
nie ma mowy- melancholicy bowiem 
dobrze się czują na Wileńszczyźnie, a 
furiaci muszą znaleźć miejsce w spe­
cjalnych zakładach dla obłąkanych 
np. w  Rybniku.

W kró icc  w Sosnowcu: Gościnne występy  
„CYRULIKA WARSZAWSKIEGO" w rewii

„Parada Gwiazd Warszawy"
Japonia w ideowym  konflikcie świata

A rcyciekawy odczyt w S o sn o w cu
Odczyt „ Jap o n ia  w ideowym kon­

ie św ia ta ‘- wygłosi w  Sosnowcu 
uczony krakowski ks. prol'. Andrzej 
Krzesiuski po powrocie z podróży 
naukowej na około świata. Odczyt od­
będzie się w piątek, dnia 29 paździer­
nika 1937 r. o godz- 20 w sali Izby 
Przem ysłow o-H andlow ej w Sosnowcu 
i lus trow any  będzie własnymi prze- 
zroczam i p re 1 ege n t a .

Ks. prof. Ktzesiński znany z prac 
na polu filozofii, au to r  licznych dziel, 
jak

Kultura nowoczesna i jej tragizm"
przed półtora rokiem  wyjechał w 
św ia t,  zwiedził Stany Zjednoczone 
Ameryki, wyspy Hawajskie. Japonię, 
Koree. Mandżurię, Chiny- państwa 
m alajskie, Syjam. Indochiny, Bij-mę. 
Tybet. Indie- Cejlon, Palestynę i E- 
gipf. Podróż p rze d s ięw z ią ł  dla zapo­
znania się z kulturą  różnych k ra jów  
i nawiązania bezpośrednich stosunków 
z ich przedstawicielami- Głosił w y ­
kłady na wielu uniwersytetach, zet­
knął się o s o b i ś c i e  z najwybitniejszymi 
działaczami, jak

Mahatma (i a ml lii Rabindranath
Tacoj-c. bpał udział w kongresach 

naukowych, a w Tybecie 
za i ni o wal się badaniem życia mnichów

Gimnazjum
u k o ń c z y s z

u c z ę s z c z a j ą c  d o

WIECZORNEGO STUDIUM
Ostat ia dni zip sów da wsz/stk eh Mas.

Sosnowiec, uh Kołłątaja IŁ II p.

buddyńskick. Z podróży swej p r zy 
wiózł bogaty m ateria ł naukowy oraz 
liczne filmy i zdjęcia fotograficzne.

Odczyt w Sosnowcu będzie p ie r ­
wszym po powrocie do kraju. Ks. 
proi'. Krzesiński przybyw a na  zap ro ­
szenie Polskiego Stow arzyszenia  K a ­
tolików z wyższym wykształceniem 
w Sosnowcu. W stęp na oflezyt za za­
proszeniami. W spraw ie  zaproszeń 
zgłaszać się można we wtorek (26.X1 
do godz. 2—3 popoł. Sosnowiec 3 M aja 
17  f .  3, te ł .  6 1 3 9 0 .

tym p©ikg«

thnsądmjUmunt
Zaw ierzcie »wq bielizną mydłu* 

Je leń  Schicht. O bfito  p ia n e j
. u f * ’ <

mydła Jeleń Schicht przenlko, 

no wskroó tkaniną i usuwa **

niej wszelki brud.

MYDŁO
JELEŃ SCHICHT

p i e r z e  i d e a l n i e  c z y s t o I

Ból zębów przyczyną samobójstwa
17-letni chłopiec powiesU się na strychu

Na strychu dom u p r zy ul Aleja 
Montwiła Mireckiego w Sosnowcu po 
pełnił samobójstwo przez powieszenie 
się na pasku rzem iennym  17-letni Wa 
cła w Kryszak.

Denat od pewnego czasu chorował 
na zapalenie okostnej.

Pod wpływam  strasznego bólu zę 
bów Kryszak zaczął przemyśliwać 
nad odebraniem sobie życia.

W związku z tym  zapy tyw ał na 
wet kolegów- z k tórym i pracow ał w 
zakładzie rzeźniczym w jaki sposób 
najłatwiej pozbawić się życia.

Desperackich zamiarów młodego 
chłopca nie brano jednak poważnie.

K r y s z a k  -zaś n i e s p o d z i e w a n i e  w 
P r z y s t ę p i e  s i l n e j  d e p r e s j i  w v k o n n ł

swój rozpaczliwy zam iar, wKszająo 
się na strychu. Znaleziono już m a r t  
w e zwłoki.

U N I O N  7

Gdy  Kw it n ą  B z y
Wiadomości bieżące
‘

W le c i  z .

24
Paźdz

Dziś; Rafał  
Jut ro:  Kryspin 
W schód słońca: 6 .IR 

Zachód s ło ń ca  15,24

Z E B R A N I E  K O L A  O P IE K I  RO­
D Z I C IE L S K IE J  ( i iM N  S T A S Z K A .  D ziś  
o godz. lfi.ro rano w lokalu  g-m iK .im m  
na. S tasz ica  w S o sn ow cu  oubqiioi<* Gę  
w a ln e  zeb ra n ie  cz łonków  koła op eki ro­
dz ic ie lsk ie j .

Aparaty
ELECT RIT, P H IL IP S, TELEEUN - 

K EN . KOSMOS. UNION
stale na składzie

E lektro-C entrum
Sosnowiec, Targowa 15a. — Od zł. 110

-  W Y S T A W A  D O B R E J  P R A S Y  I 
K S IĄ Ż K I.  Dziś o godz. 17 w sa l i  domu  
k a to l ic k ie g o  p rzy  ul. M o śc ick ieg o  13 zo 
s ia n ie  o tw a r ta  w y s ta w o  dobrej p rasy  i 
książki.

Do 1-go listopada bezpłatnie
otrzyma każdy „ExpresZagłębia“
kto zaabonuje i zapłaci prenum eratę 
za miesiąc listopad.

P renum erata  „Expresu Zagłębia” 
z odnoszeniem do domu, lub przesyłką 
pocztową kosztuje

ty lko  zł. 2.— mies ięcznie .  
Każdv p renum era to r  ..Expresu 

Zagłębia korzysta z bezpłatnej porady 
Prawnej.

— i-i—

r K A T R  M I E J S K I
W SOSNOWCIJ

D ziś  po p o łu d n iu  o godz. 16.30 — po raz 
12 ty  d an a  będzie d o sk o n a ła  ko m ed ia  w 
3 aktach .  14 obrazach J .  V a sz a r y e g o  pi.  
„M ałżeustw oG  K o m e d ia  ta c ie szy  sit, nie  
s ła b n ą c y m  pow od zen iem  i g r a n a  jest  sta  
te przy w y p e łn io n e j  w id o w n i .  — Ceny

m iejsc  od 25 gr. do zł. 2.40.
D ziś  w ieczorem  o godz. 20.30 — po raz 

d rug i ukaże s ię  zab aw n a kom edia  rtimnń  
ska  A. H erz a  pt. ..Zarideszaj" z p. Szpi.ga  
u ow iczem  w roli ty tu ło w ej  oraz pp. D * i  
rzyńską, Jasnorzewską^ Szab elak ów m i.  
D a n eck im . R o m a n is z y n e m  i K lejp rem  
który zarazem  r eż y ser u je  sztuką. CcnT 
m iejsc  od 25 gr. d > zł. 2.40. K a sa  teatru  
czyn n a  od godz. 11 rano do 13 i od 15. 

 oOo---------
K IN A  W SO SNO W CU :

Z A G Ł Ę B IE : Dziewczęta z Nowolipek 
P A T R IA  — Książątko.
E D E N : Koniec Pani Cheyney.

-  O ----------

-  C Z W A R T Y  T Y D Z IE Ń  SZ K O Ł Y  W 
B O B R O W N I K A C H . S ta ra n iem  ko ła  T P  
B. P. S. P .  w  B o b row n ik ach  p o w o a łn y  zo  
s ta ł  kom itet,  który zajął się zo rg an izow a  
niem  czw a r teg o  ty g o d n ia  szkoły  pow­
szechnej .  N a  p rog ram  ty g o d n ia  złożył  
stą pochód, p rz ed staw ien ie  tea tra ln e ,  za 
b aw a ta neczna  i sprzedaż m ater ia łu  war  
tośeow ego. Zbórka da la  198 zł. 41 gr. do 
chodu. K o m ite to w i  okrągu k ra k o w sk ieg o  
przek azan o  141 zł. 40 gr.

Już jutro gigantyc: na premiera arcytilmu

„Statek Niewolników 9 1

huvlrtVimu

eicnjjy -yu/ze/r
x „ohię/rn

D em onstracje  
w  p ierw szorzędn ych  firm ach  

radiow ych.

Czytelnicy nasi
komunikują nam, że...

Autobusy m iejskie  kursujące na 
linij Sosnowiec — Mysłowice są w y­
godne i czyste dla podróżnych, jednak 
nie we wszystkie dni w tygodniu. We 
czw artki kupcy przewożą na ta rg  i 
z targu w Modrzejowie. kosze duże 
i brudne nieraz z towarami cuchnący 
mi. Pasażer czysto ubrany musi nio 
raz stać lub siedzieć między takimi
gabażapii.

*  *  *

Widzę kursujące autobusy w roz 
maitych kierunkach, ale Zagórze koło 
Dąbrowy Górn. jest stale omjjane.Czy 
nie byłoby wskazane, żeby odpowied­
nie Czynniki zajęły się aby zagórskie 
m« społeczeństwu dać możność korzy 
stania też 7. jakiejkolwiek lokomocji.

MODNE KOLORY NAJNO W SZE  
WZORY W W EŁNACH  

JED W A BIA C H
B. G rliński

SOSNOW IEC 3-GO MAJA t«
teł. 62230.

■■■■■■■■■«■■■■■■■■■■■■■■■■■■■ mmmmmm*
N A J W I Ę K S Z E J  S P R A W N O Ś C I  P A  

NI D O M U  w y m a g a  pora przed śn ia d a  
niem . W  ty m  cz as ie  b ow iem  zb ieg a  s ię  - a 
ły  s z e r e g  za jęć  i  g d y  m ożna skróć ć jedno  
z ateb — jes t  to już  w ie lk im  su k ee-em .  
D la te g o  w iec  w i ta  P a n i  , , ł?ntilo ‘ która 
czy n i zb ęd n y m  m ie le n ie  k a w y  i jest zupeł  
nie g o to w e  do użytku . W s y p a ć  do w od y  
i za g o to w a ć  to w szystk o .  A przy tym  ,.En  
ri!o“ j e s t  t a n ie  i  n a d zw y cza j  sm aczne.
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Narzeczony z ogłoszenia

Hrabia ma szczęście do kobiet
Po 5~vioKrofnym narzeczeńsfwie odpocznie w więzieniu

;W Sądzie O kręgow ym  w W arsza­
w ie odbyt się sensacyjny proces Je- 
ra^go hr. W orec-Ozarnieckiego, poda 
jąeego się za kapitana-lotriika. Czar- 
B-ieckiego oskarży ła  daw na p rzy jac ió ł­
ka p. Adela H. o wyłudzenie kilku ty ­
sięcy złotych.

M A M U S IA  W  T U  N i S i  K 
W r. 1932 p. A dela H. zapoznała 

hrabiego dzięki ogłoszeniu maźrymo- 
iłialnemu. H rabia skarżył się, że jest 
sam  na święcie, gdyż 

.•mamusia, ks. Tarakanowa, stale 
Przebywa w Tunisie i zapom niała  
widać o synie. który nie ma 

grosza przy duszy4’. 
Czarniecki ośw iadczył się leciw ej atlo- 
ratoi-ce i został p rzy ję ty . rJ'ymczasowo 
zam ieszkał jako sublokator. Za pokój 
i  u trzym an ie , jak  tw ierdzi pan} H. nie 
płacił i nam ów ił ją  do w ynajęcia wilii 
w W awpze, gdzie przenieśli się oboje, 
aby uniknąć skandalu  towarzyskiego. 

ROZW ÓD 
Po roku sielanki, hrabia przyzna! 

aię. że jest żonate i prosił panią H. o 
pożyczenie mu 1 a00 zł. na p rzep ro w a­
dzenie rozwodu. Niewiasta sprzedała 
płac i w ręczyła mu pieniądze.

Odtnd hrabia rozpoczął hulaszczy 
tryb życia. 

iWraeal późno do domu- p ijany , kazał 
narzeczonej regulow ać rachunki za 
taksów ki, a zapy tany  przez nią, co 
zrobił z pow ierzonym i pieniędzm i, o 
Świadczył, że okradziono go na d w o r­
em. Za namową narzeczonego p. Adela 
zwinęła m ieszkanie w? W aw ize i znów 
p rzemiosł a się Óq W arszawy. W tym 
czasie hr. C zarniecki u trac ił posadę 
w P . K. O. i dla ,,poratow ania ner- 
w<*w” wyjechał na odpoczynek do Za­
kopanego.

Tam zakochał się w  urzzdniezce 
E lektrow ni W arszaw skiej p. H enryce 
Uh. Obiecywał ożenić się i pożyczył 
140 zł. na zapłacenie rachunku w ho 
teł u.

B N A R ZEC ZO N E
Po pow rocie do W arszaw y nastą ­

piło zerw anie z p. H enryką i p. Adelą. 
H rab ia  zaczął asystow ać urzędniczce 
z u rzędu  skarbow ego. Reginie Cz. Za 
w arł z nią naw et m ałżeństw o w  cer­
kwi praw osław nej- ale po kilkudnio
w.vm pożyciu, p. Regina uciekła 0(1
męża.

Według skargi stało się to dlatego 
że hrabia miał przykry i awanturni­
czy charakter.

celofanowe i szklane, paln ik i 
świece stearynowe- nap e łn ia ­
nie lampek n a jk o rzy stire j — 

..ADA" M odrzejewska 3# 
(Hale).

-  RZUĆMY G“ OSZ DO PUSZKI. W 
4«iu  dzsiejszym  odbędze  się n a  ulicach 
m . Sosnowca kw esta na rzecz K atolickie 
#o S tow arzyszenia Kobiet.

-  PRZEDSTAW IENIE. Dziś o godz. 
J7-ej urządzone zostanie w sali KPW - 
ju-zy ulicy K ilińsk iego  nr. 3 w Sosnowcu 
d la  m łodzieży szkolnej i dz'eei przedm ą 
wienie baśni w 3-ch odsłonach P io tra  
Śmietany - Sokolskiego pod ty tu łem  ..Z 
chatki na tro n “.

 xx------

.STA TEK  NIEWOLNIKÓW  
NA EKRANIE.

D yrekcja  k in a  ..R ialto“ zapow iada na 
poniedziałek w ystaw ienie jednego z n a j­
większych film ów obecnego sezon a „Sta. 
tek Niewolników". P rem iera  tego filmu 
będzie niew ątpliw ie w ydarzeniem  dnia 
i ściągnie do kina tłum y  publiczności.

C zw artą  narzeczoną hrabiego  zo­
s ta ła  nauczycielka W ładysław a W. 
W yłudził od niej sto złotych. W reszcie 
zapoznał się % nauczycielką R eginą F 
Lecz i ta  narzeczona nie odpowiadała 
hrabiemu. W yłudził o dniej 500 zł- '  

zerw ał zaręczyny. O statecznie ożenił 
się z p. Czesław ą S. w łaścicielką m a ­
łego fo lw arku  na Pomorzu.

Oszukane niew iasty  zgłosiły swe 
Pretensje do prokuratora.

H r. Czarniecki nje przyznał się do wi 
ny. W yjaśnił- tie pożyczki zm uszony 
był zaciągać, lecz zwróci pieniądze, 
jak  będzie miał. M yślał, że ożeni się /  
pan ią  W . bądź z panią  F . Po-wołał też

w ielu św iadków , że nie kobiety- lecz 
on jest ich ofiarą. 

Sądząc z w yglądu hrabiego było to 
bardzo prawdopodobne. 

Oskarżony 5)0wiem jest niepokoi- 
Mym, skromnym człowiekiem, który 
często plącze się w zeznaniach, miesza 
się j o ] razu widać,, że nie posiada on 
an i za grosz sprytu.

P ierw sza  mjłość hrabiego, p. Adela 
H. była już leciwą niew iastą. Liczyła 
sobie bowiem 46 wiosen. Była też ską­
pa. a  ch a ra k te r  m iała nieznośny.

Po  przeprow adzonej rozpraw ie sąd 
skazał Czarnieckiego na  jeden rok 
w ięzienia.

N A  W E SO Ł Ą  N U T Ę

nazywa przezorność!
— Do widzenia, do widzenia! A wracaj 

zdrów i cały.
Pociąg szybko ruszył z miejsca. lisią, 

dem wygodnie w przedziale drugiej kia 
sy, pociągu kurierskiego jadąc do rodzin 
nego swego miasta.

Ściemniło sie.
Oprócz ninei w przedziale sb dział jakiś 

jegomość przyzwoicie ubrany i przyglą 
dał rui sic badawczo.

Nieznany mi ów jegomość zdradzał w 
najwyższym stopniu zainteresowanie 
mną.

— Czy daleko pan jedzie? — zapytał w 
pewnej chwili.

W ymieniłem cel mej podróży.
— O ja, jadę znacznie dalej. Ale po­

zwoli pan. że sie przedstawię: Mieczysław” 
Gotów kow ski.

Teraz rozmowa potoezya sic już glad
ko.

Pan Mieczysław Gotówkowski, wypy 
tjw a ł mię o wszystko tak. jak przecięto 
ego obywatela urząd skarbowy-, intergso 
wały go najmniejsze szczegóły i  mego ży 
cia.

Co chwila padały pytania:
— A ile pan sobie wiosenek liczy? A 

czy pan ma dzieci. A jak sie miewa sza 
nowna teściowa ?

— A dużo pan ma przy sobie monety? 
— zapy tał wreszcie.

— Coś około dw ustu złotych.
— A w k tó re j kieszonce pan zwykł no 

sić gotówkę.
— W spodniach w ty lnej kieszeni w 

portfelu .
Nareszcie py tan ia  usta ły . Fan Gotów

kowski wsunął sir, w kącik siedzenia i 
zdawał się być bardzo z siebie zadowolo 
ny. Przymknął oczy. uśiniechajjąe się nie 
znacznie. Wtem. Drzwi przedziału otwo 
rzyły się prawie bezszelestnie i dwuch tę 
gieh drabów po chwili stanęło kolo nas z 
wymierzonymi browningami.

— Proszę się nie ruszać — rzekł jeden 
z nich — bo poczęstujemy ołowiem. Pro 
simy grzecznie o posiadaną gotówkę.

— Ja oprócz biletu nie mam przy so 
be ani grosza — odezwał się pan Mieczy 
sław — ale mój towarzysz podróży ma 
trochę gotówki w portfelu w tylnej kie 
szeni od spodni. Panowie będą łaskawi 
nie krępować się, proszę bardzo brać go 
tówkę.

Ryłem oszołomiony.
Tymczasem jeden z ©pryszków wyjął 

mi podtfel. zabrał mi gotówkę i po chwili 
po złoczyńcach nie było już śladu. „

— Jak pan śmiał! — krzyknąłem, zer 
wawszy się oburzony.

— Powoli panie ©kochany. Zaraz doj 
dziemy do porozumienia.

To mówiąc pan Mieczysław Gotówko n 
ski sięgnął do kieszeni i wyjąwszy dwieś 
cie złotych wręczył mi je.

— A to co nzowu? — spytałem  zdziwio
ny.
— No nic, zwracam panu pańskie pienią 
dze. A teraz proszę mnie zrozumieć ko 
chany panie. Sprzedałem właśnie jedną 
kamieniczkę w stolicy i ma mprzy sobie, 
osiemdziesiąt pięć tysięcy złotych gdyby 
mi je zabrali, byłbym nędzarzem. A tak? 
Chyba pan rozumie — i pan Mieczysław 
uścisnął mi dłoń serdecznie.

E D E N  -  ..KONIEC PA N I C H E Y N E V ‘.

Kom edia film owa, w yśw ietlana obec­
nie w ,Edenie" jest przeróbką sztuki. do 
stosow aną' do w ym agań ekranu

, Koniec pani Cheyney" to h isto ria  po 
ezątkującej w swym laehu  złodziejki, 
k tó ra  jako  rzekom a wdowa po bogatym  
A m erykaninie wciska się w A nglii w 
ekskluzyw ne, a snobistyczne tow arzystw o 
angielskie, by okraść z cennej tiż u te r ii  
s ta rą  ary stok ra tkę . Za młodą dziewczyną 
stoi cała banda przestępców, trak tu jąca  
ją jako narzędzie. P an i Cheyney nie u- 
daje się kradz 'ez pereł, zdobywa jednak 
po w ielu perypetiach  serce młodego io ida  
D illinga, k tó ry  przebacza je j przeszłość- 
P an i Cheyney będzie te raz  lady D iiiing 
Oto — koniec pani Cheyney.

D obry film ow y tem at, m iejscam i ś l i ­
ski i drażliw y, zrealizowano bardzo sub­
te ln ie , om ijając wszystkie niebezpieczne 
ra fy . ..Koniec pani Cheyney" jest fil­
mem posiadającym  swoisty wdzięk o bar 
rizo in teresu jącym , a przy tern polnym  
dobrodusznego i pogodnego hum oru.

R ealizacja film u i g ra  aktorów na na j 
wyższym poziomie. T rudno sob c wyo­
brazić aktorkę, k tóra  by była baidz-ei 
stworzona do roli pan i Cheyney, jak  Joan  
C raw ford. P opu larny  R obert M ontgome 
rv, od tw arzający  role wesołych lekkodu- 
chów. jest dobrym  lordem  D illingiem  — 
pożeraczem serc niewieścieli, k tóry  wresz 
cie gim p od broni, k tó rą  sam wojował i 
zakochuje się w złodziejce klejnotów.

N ajlepszy jednak  jest W iliam  Powoli 
dający  praw dziw y koncert gry. jako  rze 
komy lokaj „pani Cheyney". a właściwie 
jej wspólnik. T rudno o lepszą sylw etkę 
w ytw ornego i ..sym patycznego" przesięp 
cy. Jego dwie rozmowy z D illingiem  są 
istnym i perełkam i gry  a k to rsk i,] .

,Dziewczęta z Nowolipek'*
Pod powyższym tytułem kino „Zagłę 

bie' wyświetla film, osnuty na tle głoś­
ne: powieści Gojawiczyńskiej. W ymaga­
nia ekranu wpłynęły us niewielka zmia­
nę treści z korzyścią dla sztuki filmowej 
Film  interesujący 1 wzruszający, gra 
Barszczewskiej i Wysockiej ii» bardzo 
wysokim poziomie.

 o——
— CYKL ODCZYTÓW ZW. PO LSK IE

GO. S taran iom  Związku Polskiego (Zwią 
zek popieran ia gelskiego stanu  posiada 
nia) od dnia 23 do 3ft bin. odbędzie Gę 
cykl odczytów dla Zagłębia Dąbrowskie 
go które  wygłos' p. Gustaw Nowak pro 
zrs Zw. Polskiego w Płocku. W Sosno e 
cu. odczyt pt. ..Jak  odżydzono Płock" od 
będzie się w poniedziałek 25 b n . o godz, 
19 i pół w sali Domu K atolickiego. — IV 
le ty  od 20 gr. do 1 zł. 50 gr. będą do naby 
cia w kasie w dniu odczytu oraz w przed 
sprzedaży w firm ie W. Czechowski — 11 
m aja  8.

D la miejscowości okolicznych i So 
snowca — Pogoni odczyty pt. „ Jak  zdn 
być nowe źródła zarobkow ania:: odbędą 
się bezplatniei w następującej kolejności: 
dziś godz. I I  — D ąbrowa Górn. — godz. 
17 W ojkowice Komorne, poniedziałek 25 
godz. 19.30 Sosnowiec Dom K atolicki 
godz. 18.30 Niwka, Czwartek 28 bin. — Ku 
lewice, p iątek  29 godz. 19.00 Sosnowiec— 
w torek 26 — godz. 19.80 Będzin. Środa 27— 
Pogoń, Sobota 3© godz. 19 K lim ontów,

R A D I O
PROGRAM OGÓLNOPOLSKI

N iedziela 24 października.
6 15 A udycja poranna. 7.00. Dz. porań  

ny. 8.15 A udyeja dla wrsi. 9.0© Regionalna 
tran sm is ja  z P rzem yśla. 11.50 A ktualny 
rp o rtaż  z życia. 11.57 Sygnał czasu. T-.03 
P o ran tk  sym foniczny, 13.00 Przegląd  kol 
tu ra ln y  13.10 Co się dzieje w Sulikow ie! 
13 30 K oncert rozryw kow y. 14.45 A udycja 
dla wsi. 15.45 A udycja d la  dzieci. 14.05 
A nieleia i życie. 16,20 K oncert ork. 1700 
Światowy koncert. 19.00 T ea tr  Wyobraź 
ni. 19.35 S łynni w irtuozi. 20.35 P rogram  
na ju tro . 50 40 P rzegląd  polityczny. 20 50 
Dziennik wieczorny. 21.00 W iadomości 
sportowe. 21.15 W esoły wieczór w Prezm y 
śiu. 22.00 Opowieść o M ozarcie, 22.50 W ia 
domości dziennika wieczornego 23.00 Pro 
g ram y  lokalne.

KATOWICE
N iedziela 24 października.

6.10 Surm y śląskie. 8.30 K oncert życzeń. 
8.50 P ogadanka 13.00 S’zkic iiterack. 1) 45 
Co słychać na Śląsku. 19.35 U tw ory skrzy 
pcowe 20.00 Żd zięb ko słowa źd/uebko 
śpiew ki. 20.89 W iadomości sportowe. 
20.35 P rogram  n a ju tro . 23.00 Muzyka ta 
ręczna.

PROGRAM OGÓLNOPOLSKI.
Poniedziaek 25 października.

6.15 Pieśń Kiedy ran n e  w stają  zorze. 
6.20. G im nastyka. 6.40. Dziennik poranny
7.15 M uiyka z płyt. 8.00 A udycja dla szkół
11.15 A udycja dla szkół. 11.40 P ły ty  g ra ­
mofonowe. 11.57 Sygnał czasu i hejnał z 
wieży m ariack iej w Krakow ie. 12.03 Au­
dycja południowa. 13.09 Przerw a. 15 30 
W iadomości gospodarcze. 15.45 Z pieśnią 
po k ra ju , 16.15 K oncert rozrywkowy. 15c© 
Pogadanka ak tualna . 17.00 Odczyt. 1/15 
R ecital fortepianow y. 17.50 W iadomości 1 
sportowe. '81.10 P ły ty . 18 30 P rogram  na ju  
tro. 18.85 A udycja  dla wsi. 19.09 A udycja 
strzelecka 19.30 D yskutujm y 19.50 P o g a­
danka ak tualna . 2000 K oncert roziywKo 
wy. 21,35 Nowości literackie. 21.55 A rev 
dzieła m uzyki sym fonicznej. 22.50 W iado 
mości dzienipka 23.00 P ro g ram y  lokalne.

tfle irycur} ićągrćtc

ani  n i e c z y s t e j  c e r y
od kiedy używam kremu 1 pudru 
„Sekret Piękności" Anida. 
Odżywcze hormony zawarte w kre­
mie „Sekret Piękności" odm ładzają 
tkanki skóry.
Cera staje się czystą, gładką ł elasty­
czną Twarz się nie świeci i iest ?a- 
wsze matowa

. -‘.’i - '•ś* ’jS' .-SjjKiK

rf;. '*!• f. ; \ 'U t - \ \ W i d  v

Matrymonialne.
Młody właściciel m ają tk u  ziemskiego 

oraz domu w Krakowie, elegancki o do­
brym  charak te rze  — p ra g ire  p oślu iić  
sym patyczną pannę, posag nie w ym aga­
ny. W arunek: utżywanie pasty  do obuw ia 
E rd a l — sym bolu oszczędności i elegan 
cji. Łaskawe zgłoszenia pod Cz. Ź. Ta jem  
nica: Użyć jak  n ajm n ie j pasty  Erdal. ale 
polerować m iękkim  suknem aż do lśnią 
cego połysku.

Kino „APOLLO* w Sielcu
DZIŚ! W niedzielę 24 ostatni dzień
GARY COOPER w potężnym  filmie 

Ccciii B‘de M illea pt.

Niezwyc ę i e n y  Bill
Epopea przygód i w alk z In d ia ­

nam i.
Tl film  d ram at w zruszający do łez

p. t.
Zapomniana Symfonia

Początek o godz. 2.50. osta tn i o 8.30 
B ilety  od 25 groszy.

ćdlBOLU GbOW Y

IENIU
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OGŁOSZENIE.
Dn sprzedania na kopalni Kazimierz i kopalni Juliusz 3 koni 

oraz pojazdy (powozy, wolanty, bryczki). Bliższych informacji udzie i
Z a r z ą d  sprzężaju kopalni Juliusz. Dojazd autobusem na linu . Sosno 
w iec — Niemce.

Dyrekcja Kopalń

W arszawskiego Towarzystwa Kopalń W ęgla 
i Zakładów Hutniczych.

Kino -RIALTO". Warszawska 18
Największa sensacja 20 wieku. N ajwspanialszy film awanturniczy trzy  

mający widza w kolosalnym napięciu

Robinson Kruzoe
Wybuch gejzeru! Pożar! Egzotyzm!

.W roi. gł. słynna para filmu ESKIM O MALA i MAMO CLARK.

DZIŚ
I KINO „ZA6ŁF.BIE* l

Największy Polski film sezonu p. i
DZIŚ

W-g nagrodzonej powieści Poił Goja wic/yńskiej.

Film o dziewczętach wielkiego mias ta- które rwały się do życia, to treść 
najgłębszych przeżyć młodych dziewcząt.

W rolach gŁ E. BARSZCZEWSKA — J. ANDRZEJEW SKA — M. 
W ISZNIEW SK A ĆWIKLIŃSKA' — WYSOCKA — JANECKA — 
JARACZGWNA -  G R A B O W S K I- JUNOSZA STĘPOW SKI -

KARBOWSKI i w. inn.

Początek o godz. 5.30 po poi.

Klno-Teatf

„PATRIA"
L. Marcinkowski 

i S-ka 
w Sosnowcu

d a w n ie j  k ino  „P«l*c«"

mmm p i i M i m S ó  sosnaw ieU isj

Eugeniusz Bodo
oraz

SIEL A Ń SK I i FE R TN ER

w najlepszej i najweselszej komedii sezonu

„Książątko”
Wkrótce: Potężny dramat sumienia ludzkiego 

WI NO W AJ CA4’

Lampki na groby
Żelatynowe, szklane palniki 
i znicze ..PO U >‘‘. Świece 

Nalewanie lampek grobowych

„SIŁA"
Sosnowiec. Hale Rozwoju 

Filia: PoSoń • ul. Będ/ińska
HURT DETAL.

Kino-teatr „EDEN
DZIŚ! DZJŚ!
JO A N  CRAW FORD, W IL L IA M  

PO W ELL i Robert MONGOMERY 
koncertowe tr io  filmowe

KONIEC 
PANI CHEYNEY

O statnia  i najm ilsza przygoda pięk 
nej aw anturnicy .

Początek I seansu o godz. 17.30 w 
niedzileę o godz. 15.30.

i i . > ■>

ODBIORNIKI NAJWYŻSZEJ JAKOŚCI!

W yciąć! Przechować 1

TELEFON ZAŁATWI
Każde Twe życzenie

Chrześcijański sk>:ad mebli F. GDESZ,
Będzin, ul. M ałachowskiego Nr. 21

POSIADAM  NA SK Ł A D Z IE  najnowocześniejsze meble własnego wyrobu jak; 
sjp ia ln ie .  jadalnio, kuchnie, gabinety  z fornierów krajowych i zagranicznych. — 

Ceny przystępne. — W ykonanie solidne._____________________

Poleca najtaniej
C e n t r a la  m a s z y n

1 fUWCiy i SOSNOWIEC, ul. W arszawska 1. 0 (3  1 8 6
Wielki wybór m aszyn do szycia światowej s ław y  Pfeffa, Singera. T or­
pedo. pisania Mercedes. Olivetti i inne nowe i  używane. — D la  P. T. 
urzędników dogodne warunki kredytowe __________ _______

M aszyny
do szycia, pisania  

i rowery

P h i l ip s a ,  E l e k t r i t ,  Kosm os ,  T e le fu n  en ,  U n io n  
p i l e e a  n a  r a ty  n a jd o g o d n ie js ze 6 2 7 0 9O D B IO R N IK I

„METEOR“, Sosnowiec, Warszawska 6
A jednak nie wszyscy 'wierny, że w zakładzie  ogrodniczym^ NOW AKA są na jy  
tańsze chryzantemy. Spiesz do niego r a  clicę P r .  Mościckiego 2$, T am  się dt^źjrj '1 
wybór zastanie.,i .za kilkanaście groszy .chryzantem dostan'fe. :* • 1 u •<*

MASZYN* do szycia  g w a ra n to w a n e  haftują, cerują  
. ,O m e g a ‘' 150 zł. IR ast  & Gassera" 160 zł.  
n o w e  d am sk ie ,  m ęsk ie  cy l indrow a, lew a-  

ramienna, m ereżkarka, dziurkarka, okrętkowa,  
cz ó łe n k o w a  40 zł

O P I R B i R G i  Sosnowiec, 3 Maja 11 a/28  w oid#6rza
Szklą Zeiss Punkiai l szkła Dwuogniskowe

7. oddzi*lnyni pó-em widzenia na 
ulicę i do czytania. Bezpłatna i facho­

wa de.nonstracja tylko w firmie

„OKULARIUM*
w S o s n o w c u  vis a vis dwotca

6 - 12-48

Oki, Sary lMf/.jłł. tn ie  dla człon* ów L b ,z p ic c z a in i  S p o łe cz n e j  i p r a c o w n i k ó w  P. K. P.
A więc okulary kupuj u fachowca, a nie u handlarza. Duży wybór w termomo 
trach lekarskich., technioznych i domowych i zaokiennyeh.

W a żn e  dla S o sn o w c a  i okol  ey
Zaszczytnie znany w całej PoLce 

specjalis ta  z długoletnią p rak tyką  M- 
I lL L E M A N  z Krakowa, ui. Sz-a* 
nr. 39. telef. 156-27. wynalazca nowego 
systemu opatentowanych bandaży sto 
sująoy je z najlpszym i najradykal- 
niejszym skutkiem na różnego rodza­
ju  najniebezpieczniejsze i najzasta- 
rzalsze

PRZEPUKLINY
przy jm uje  w Katowicach stale w piąt 
ki i soboty każdego tygodnia  w Hotelu 
Savoy, ul. Mariacka 4 od godz. 2—6 

po południu.
Udoskonalone pasy na obniżenie żo 

łądka, pooperacyjne, przeciw rucko 
mej nerce itp. Na płaskie stopy (Plat- 
fuss, Senkfuse) itp. dolegliwości sto­
suje indywidualnie wykonane wkłany 
Na różne ułomności specjalne ap a ra ty  
prostotrzymacze (Geradeh alter). Wszy 
stkie powyższe apara ty  wykonuje -i<; 
według najnowszych zdobyczy or.o- 
I cdii. Proszą żądać bezpłatnych pros­

pektów z Krakowa.

DROBNE OGtOSZEHIA

N A U K A  I W Y C H O W A N I U

K R O JU , modelowania i  szycia ua jne  
szy  ui , IjR u i  s y s t o m ^ m  m i, . . . . . ,  .. >'
Mysłowicach, Bytom ska 13. J .  K a s ^ r o i
ęzowa. _______
STU D EN T praw a udziela lekcji w zakie 
s i e  gimnazjum, oraz przygotowuje do 
gim nazjum . Łaskawe zgłoszenia do Łx- 
nresu Zagłęb ia.‘“  pod ..K orepe ty to r1*.

WYUCZAM kroju  damskiego według 
uajnowszych żurnali. Zakład krawiecki

W incentego Drożdża. Grodziec, Kościusz
ki 25.

' /A PISY  na
fCurs

Buchalterii
Przebitkowe]

Stenografii
Maszynopisania
przy jm ują  codziennie Kursy

hanaiowe
MICHAŁA

KołaczKowskiego
Będzin. Hączcwska 25.

K O N CESJO N O W A N E kursy kroju, s/y  
cia. modelowania F łoren tyny  Stypulkow 
skiej, Sosnowiec Piłsudskiego 30. Absol­
wentkom świadectwa prawne. Zapisy co
dziennie.________________________
DŁUGOLETNIE k u isy  kroju, szycia 
modelowaira, bieliźniarstwa Natalii Sty 
pułkowskiej, Sosnowiec. Piłsudskiego U 
telef. 62498. p rzy jm uje  zapisy. Krój za 
sadniczy. paryski oraz met odą Wort ba 
najnowszym systemem. Absolwentki <»- 
trzym ają  świadectwa prawne. P r z y j e z d -  
uym zniżki. Biednym ulgi Dla pań pra- 
ertiaeveh specjalny kurs wmezorowy 
/A R T A D A M lA  sic. że zapisy na nowy 
kurs kroju, szycia i modelowania M. No 
wakówny. Sosnowiec, Bracka 2 — będą 
odbywały sic od dnia 1-go lis 'opada 
nowym lok••ln. Sosnowiec, Małar l i i n i - c  
go 5 a. obok Banku Polskiego.

LOKALE

O D N A JM E od 15 listopada dwa pokoje 
kuchnia służbowy z wygodami 1 piętro. 
Wiadomość u p. Dobrowolskiej ul. Pus,a
T a Sosnowiee._________________________ __
POKÓJ utmeblownny z osobnym w ‘j- 
ściem do wynajęcia. Będzin, Boczna 14,
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Samodziałającij 
proszeń

§ pierze, bieli i
oszczędza

z kom fortem  do 
W iadom ość: dozorca P iłsud  —

DHOBNE OGŁOSZENIA.
Lo k a l e
r ^ T M  domu jest uo w ynajęcia 3 
łdoneeżne pokoje z kite linią i służbowym 
W ygoiły, cen tra lne  ogrzew anie, ciepła 
Woda. O glądać codzień P iłsudsk  ego 21.-a 
I) p iątro . W iadom ość i w arunki na miej
■ MurAw godzinach 6—i wieczorem . _____
PO K Ó J, kuchn ia  i przedpokoi do w yna­
jęci a . Sosnowiec, K opern ika 10,
P O K O JE  um eblow ane 
w ynajęcia.
skiego 25.  . ________________
0 0  w ynajęcia  pokój um eblowany n iekrć 
go jące wejście, łazienka. Tow arow a 12-
i 1 piętro. _____________  _________
ŁADNY pokój um eblowany odiutjmą od 
łfU opada pierwsze piętro. K onrada 1 
m .  8.   ,

J’OKOJ um eblowany i pokój z piecem 
bebemiy m. P rośta 12 (boczna Piłsudskie

kój. ■___  ■ , ...  . _
. bókć.i na I piętrze do w ynajęcia.

ćc, N arn tow icza 17._____ ________
f y tjfe E do w ynajęcia  ż urządzeiiieiri, —
11,. 'O rla  3.   | _ ,
CZTERO i 5-pokojowe m ieszkanie ź w y ­
godam i oraz lokal sklepowy do wynają- 
e ta . Sosnowiec, P iłsudsk 'ego  8. 1
DW A pokoje z kuchnią  z w ygodam i do 
w ynajęcia. P iłsudskiego 120.

POSADY 1 PRACE
ZEG A RM ISTRZ zdolny i uczeń na p rak ty  
Ł<; potrzebny. O fęrly  kierow ać Sosnowico
W arszaw ska 1 W l. N iepoń._____________
PO SZU K IW A N E są w ykw alifikow ane 
ally sklepowe — sprzedaw cy lub sprze- 
daw czyuie, Z branży spożywczej.
L w e oferty  sk ładać należy do
r i rac ji pod „M. M.“ _____ •  ;
STOLARZ na roboty fornierow ane poszu 
kuje  pracy. W iadom ość w7 adm. , E xpie
su Zagłębiał* pod ,.Zdolny “._____________
KŁUŹĄUE. bufetowe", ke ln erk i. ekspe­
d ien tk i polecamy. W olne m ieszkania do 
w ynajęcia. Domy i parcele do sprzedaży 
bezpłatn ie zgłoszem a przy jm ujem y. .v.o-
,«B o w i ec B iuro Zleceń ,.ORZ“ 3 M aja ' !•_
K U C H A R K Ę  res tau racy jn ą  z dobrym  
gotow aniem  przy jm ie K aw ia rn ia  ..Euro
pa'f- Sosnowiec. ____________________
D A N IR N K I in te ligen tne  w charak terze 
kelnerek p rzy jm 'e  K aw iarn ia  „Europu*
Sos n o w7 i ec._______________________________ _

POTRZEBA dwuch czeladników na duże 
"i; tiiale sztuki. Zakład kraw iecki W ince u
4 y . Drożdż Grodziec, Kolc^nszŁi 23._____

FG TRZERN Y  czeladnik kraw iecki samo
dzielny od zaraz. Rędzin. P rzec-zna 15.___
POTRZEBA zaraz 2-eh czeladników slo- 
hnsk ieh  na roboty fornierow ane. Sosno­
wiec. Eaw in 11. T repka.________
PO TRZEBN A  zdolna sklepowa do wędli 
m odni. Sosnowiec. W arszaw ska 14. Ko-s

szczego-
admirii-

„m iku  Formierzy i spawaczy ace 
tySenowych przyimle fabryka 
w Sosnowcu". Zgłoszenie do 
Administracji Fxoresu Zagłębia
pod „Taf“.
PO TRZEBN A  kraw ozyni z dobrym  kro ­
jem  do p row adzen 'a pracow ni. Zgłoszc-
n ja  .lagijcljońską 3 m. 54 teł. 62054._____
K U C H A :k k A r restam *oeyjna . w średnim  
w ieku potrzebna. Ś w iadectw a.' Zgłoszenia 

owiec. O rla 80. ■ • ‘ , ...
PO TR ZEB N I sto larze na roboty bjąłe 
 ̂ foruierow ane „Spójnia** Sosnowiec.^3-go 

M aja 29 i Będzin, l^arutow iezą ó. V» ,t i

K; p \ 0  I SOKZEOAft

Tapczany
otom any, m aterace, kozetki, fotele, stoły 
krzesła, siatk i do łóżek, przeróbki, eeny 
niskie, w arunk i dogodne — poleca Za­
kład tapicerski Tomczyk. Sosnowiec, ul. 
3-go M aja 14. Telefon 63-105.

HURTOW A I DETALICZNA sprzedaż

‘ Świec na grob y
w Składzie M ateriałów  A ptecznych i 
F arb  M. Jagielłow icz i S-ka 3-go M aja 7

Okazyjnie
tanio, tapczany, kozetki, m aterace, wyko 
nuje fotele kanadyjskie. M ożna nabyć w 
zakładzie tapicerskim  M alinowskiej 
snowiec M arjacka 7.

ro bo

O DCISKI i zgrubien ia skóry rad y k a ln ie  
n.s im a  płyn R A D SOI,- 
SZYNY budowlane, używane betki, 
kolczasty oraz zelazo użytkowe do 
bu, poleca S kładnica i S o ilow aia  H 
fer, Będzin. Kościuszki 3)}. K upuję 
żelazny wszelkiego rodzaju i płacę
wyższe ceny.______ ______________ ___
ROZJAŚNIA i przepiękny 
włosom nadaje E ssenćja

d ru t
wyro
Pfef
złom
Ksj-

blond kolor
rum iankow a

„ORION _____ _______ _
KARALUCHY i wrzeikie inne robactw o
tępi ra d y k a ln ie proszek ,,M ORANT**. _
WYTW ÓRNIA ziół leczniczych Ks. 11 usz 
nd w Dąbrowie G órn- ul. Narodowa Li. 
w ysyła zioła stosowne po nadesłaniu  
pocztą opisu choroby. Na odpoWiCoz za- 
łączyć znaczek. Uwaga! Zw racam y uw a­
gę na nasz adres, ponieważ agenci in ­
nych firm  nie m ających nic wspólnego z 
nam i podszyw ają się pod naszą firm ę
w prow adzając ludzi w b łą d .___________
MASZYNY do p isan ia  nowe, u żyw aim
gw arantow ane - okazyjnie sprzedaje „Ro 
m ont1'. Katowice. Dworcowa I8,; , ....
K A FL E  białe, kolorowe cegła szam oto­
wa, p ły ty  p iekarskie oraz wszelki® przy 
bory do pieców7 można kupić n a jtan ie j W 
Sosnowcu Preż. M oścekiego 23 w podwó 
rzu.        " ' ' -

Zakład pieczątkarski
L u ctan  S fy b ifń sk i

Sosnowiec. 1 M aja 26 i M ałachowskiego 
9 telefon 61882, w7ykonuje pieczątki, 
szyldy i t. p ._________________ __________
W y b i e l a , usuw a piegi, udelikau iiu  ce.
rę Krem  ..O RLANDO".  _
ZAKŁAD fryzjersk i sprzedam  z powodu 
w yjazdu. Zgłoszenia kierow ać do L'xirfi- 
«u Zagłębia" pod .Zakład**.______
F O L Jj'A R K  70 mórg. zabudow ania nowe 
masywne, pełne inw entarze, 2 kim. od 
stacji i m iasta  sprzedam  lu t zam ienię 
na dom dochodowy z powodu choroby. 
W iadom ość w ad m in is trac ji „E xpresu“
pod ,.Fo lw ark’* . ____________________
SPRZEDAM  sklep spożywezy z powodu 
wyjazdu tan 'o . Pogoń, Czeladzka 26.

B IU n 'KO, rad io  3—4-lampowe kupię osa  
zyjnie. Zaw iadom ić E x p r es ,Sta n —cena

PLAC 60 prętów  sprzedam  tan io  w Z a­
górzu. W iadomość Zagórze. Kościelna S
O lejniezak. - __________ ______________
MOTOCYKL m ało używany 350 Cjn. ku 
pię okazyjnie. Zgłoszenia: K rzepkow ski
Piaski. Kościuszki 1. ;  ________-
BACZNOŚCI K afle  białe i kolorowe od 
l.jgr. sprzedaje: Siewierz, Rynek 34
Będzin, Czeladzka 31._________________
PIA N IN O  m ało Używane oraz fortep ian  
okazyjnie tam o do sprzedania. Będzin 
M ałachowskiego 9 m. 15. ____
SPRZEDAM  m orgę placu na Niemcami 
n.i dwa fron ty  przez środek rzeka. Win 
domość w7 Expresio.

Światło elektryczne kosztuje dziś 
2 razy taniej niż przed 10-ciu laty

pon iew aż ceny p rą d u  sp ad ły  o 27 ppoe. 
p o n iew aż  w y d a jn o ść  s to so w an y ch  ża 
ró w ek  w zrosła o 25 proc . N ie sk ąp  na 
św ia tło , bo w iole nie oszczędzisz a  
u traco n eg o  z d ro w ia  oczu n igdy  n ' ft 

odzyskasz!

B ezp ła tn y ch  p o ra tl i w skazów ek u 
d z ie lą  W y d z ia ł P ro p ag a n d y

Elektrownia Okręgowa
w Zagłębiu Dąbrowskim, S, A.

WiEŃCE
nn ząduszki w pięknym  wykona ni u. d u ­
żym wyborze oraz chryzantem y poleca 
K w iac ia rn ią  B. Serw eeiński. Sosnowice,
1 .go Maja, 6. Ceny niskie._______________
DOM nadający  się do rozbudowy w bo 
snowcu przy ul. M ałachow skiego 22 wraz 
z wolnym m ieszkaniem  o-cio pokojowym 
zaraz do sprzedania. Zgłoszenia kierować 
Bankow iec, poczta, K rzepice, pow iat czę­
stochowski. K reczm ęrow a. ,
TROCINY i drzewo opalowe poleca ta r ­
tak  w Sosnowcu, Dz’ewicza 18. telefon
626-85.___________________________________
SPRZEDAM  szafę, łóżka, biurko., chod­
nik z prętam i, kwiaty7 doniczkowe, krze­
wy. kw iaty, cebulki ogrodowe. _ i n s p e k t .  
Wąż gumowy. W iadom ość K olonia Focha
portiern ia .  [______________________
ZA K ŁA D  fotograficzny dobry interes, 
p u n k t ,  z powodu w yjazdu sprzedam  za
raz. F rączkowa, Z aw iercie._____________
FA B R Y K A  m ydła z w yrobioną m arką 
do sprzedania. Sosnowiec. K uźnica 9. —
W  i ad omość u g o s p o d a r z a .  .. ___
R E ST A U R A C JA  - Hotel” ..Bristol" w Za 
wicrciu. je s t najw ykw intn iejszym  i na j­
tańszym  lokalem. __________ _

lodówka, przyrzą- 
M odrzejow -ka 77.

jazzband
K ołłąta ja

okazy j, 
30, Ba

DO sprzedania  bufet, 
dy m asarskie. Będzin,
Ści bieli.
PIA N IN  O, fortep ian  i 
nie sprzedam  Będz n. 
ron b la tt. 2____________ ' 
OGRODNICTW O Ja n a  C ieplaka Bę­
dzin (Koszelew) Okrzei 80, poleca na 
W szystkich Świętych duży w ybór c h ry ­
zantem  krzaczastych i w ielkokw iatow ych
(złocienie ja p o ń sk ie ) ._________ ________
OKAZYJNIE, sprzedam y dom drew nia­
ny 5 ubikacji i 2 place. P ohulanka przy 
fabryce „Św atow it" W alczyński. Zawici
cię.__________________ _________________ _
RZECZY z salonu fryzjersk iego  sprze­
dam  niedrogo bj7le zaraz Grodziec, bro

ieszkanie Jastrzębskiego.
PIA N IN O , harm onie różnych systemów 
krajow e, zagraniczne, skrzypce, „gitary 
sprzedaję, żąin ieniam  reperu ję. Rutkow
ł-'k i. Sosnowiec 1-go Ma.i a 12-a.' /" V' _
SPRZEDAM’J.row er w dob/iym stanie. S.Q 
snowiec. L egionów7 27. NoWąk. ,
MOTOR pompę ja k  nową; k i lń l l i '/  elek­
tryczne 1. 2. -3. -6. 7.5. 15 \a n |o  do • nab y ­
cia. M odrzejowska 45 „Prąd**, -
SKŁAD paszy do sprzedania. Spśńowiec
N arutow icza 20._____ _________ _________
SPRZEDAM  m aszynę do szycia S inger a 
okazyjnie 50 złotych. Jęzor, C ebrat.

ZAGINĘŁO praw o jazdy zielone, na na­
zwisko R ajm und S ie rau t oraz k a rta  sa­
mochodowa n a  nazwisko Gołąbek F ran ­
ciszek. rów ireż inne dokum enty. Proszę
0 zwrot do .E xpresn  Zagłęb:a*‘. 
SKRADZIONO książeczkę wkładową 
2431 B anku Udziałowego D ąbrow a unie- 
w ażniam . Sauczek Józef.

R O Ż N E

ZMUSZONA byłam  oknem  w yjść, bo mą 
żu chciałeś m nie zniszczyć do o sta tn ie j 
n itki. Napadłeś na polu na mnie to ci
1 olieja użytek zrobiła. Z tobą żyć me 
m ogę bo chcesz m nie zabić, gdyż cię n ig  
dy m ajątkiem  zaspokoić nie mogę. Anto­
n in a  z Bacińskich Jaw orek . _
ODPOW IEDŹ. A ntonin ę Jaw orek  z IL'U- 
ciń-kicb nie kazałem w yjść z domu ty l­
ko w nocy 18 w rześnia uciekła oknem o 
godzinie 22.30 podczas m ojej nieobecno­
ści. Jaw orek  S tanisław .

OSTRZEGAM Stanisław ę Ccrkową i -y- 
n a  je j W ęgrzynowicza. Sosnowiec. F lo ­
riańska  7, za rozsiew anie plotek — po­
dryw anie au to ry te tu  inn e. mojemu ro­
dzeństwu. W  razie  pow tórzenia się bez­
w zględnie wytoczę spraw ę sądowo - ka i-
ną. Ferdynand  B ry k a lsk i.__________

STRAŻAKA pracującego w Hucie Ban­
kowej p. Rozm aitego proszę o zw rot po­
życzonych pieniędzy. F lo ren  ty  na Za.ew-
ska. _______________ _
M IERNICZY PRZYSIĘGŁY F ram es/; k 
Szorsz. D ąbrow a 3 M aja 15, w ykonuje P« 
m iary  g ru n tów, plany.__________________

Ondulację trwałą
w ykonuje solidn’e 
cha 24.

P y tlik , Pogoń. Su-

war. m

7(i 1TRTONK DOKI 11V1 ENT Y

ZGUBIONO 2 weksle po 50 zł. w ystaw ca
P io tr  S ióka. k tóre un iew ażnia się._____
CZAPLA ANTONI zgubił r ksiązkę woj 
r.kówą wyda n ą przez '75 pułk p' e c ii o (y p , |  

\ZG U BiO N O  bilet żyyynośćióiwy, Strzem  ę 
s ż y ć e — Kielce, na nazwisko K lich Roman
dii. 18.10-19:17, r. ; ''  \  , \
DUDA STA N ISŁA W  zgubił- książkę woj 
skową w ydaną przez PK U . Będzin.

ZAPOW IEDŹ. Podaje  się do ogólnej wia 
domośei, że 1. m agazynier Antoni Jan  
Wieehoczek stanu wolnego, zamieszkały 
w K atowicach I. ulica Kościuszki 35, syn 
podm ajstrzego m urarsk iego  Ja n a  \ \  e- 
ehoczka i żony jego M arii z dom u Kowal 
ska. oboje zam ieszkałych w7 K a owicach I 
2. niezam ężna A leksandra  Jam roeha, za­
m ieszkała w7 K atow icach I, ulica Bocz.
na córka gó rn ika  Adam a lam roc
zm arłego ostatn io , zam ieszkałego w7 ! i 
skacli i żony jego T eo f'li z domu Paci i! 
zam ieszkałej w P iaskach , chcą zawrzeć 
związek m ałżeński. Obwieszczenie zapo­
wiedzi nastąp ić  w inno w Katowicm h i 

.E xp resje-.. Zagłębia.-. Ewenl-ualpfe • przeszko 
' dy co do, zi<warcia tógój hialżeiistwa na- 
łp?y •’ iia tyęhm :a s t ’j podać \do. wiadomości 
niżej podpisanem u urzędników7! stanu O* 

iw ilnego. Tfatowi-de. d n ia  21 p aźdz ie rn i­
ka 1937 r.TJrzętjnik ,Stanu cywilnego w7 za 

's tępstw ie  (podpis nieczytelny).

Drukowano tarbą rotacyjną fabryki tarb drukarskich „Pigment** w Warszawie,  81.
W ydawca: Helena Mon»io»"sLa. — R«ćL naczelny; IV CwłerJs. — D ru k . ,,Ei?;ree dTagdębia" goenowiec, T oairalnf l a. — Red. odp.: lad^usz Uysk..


